
E. Gierek powrócił 
do Warszawy

22 bm, w godzinach wieczor­nych powrócił z Sofii do War­szawy I sekretarz KC PZPR — Edward Gierek, który przewód niczyi delegacji PZPR na X Zjazd Bułgarskiej Partii Ko­munistycznej. (PAP)
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Dzień transport oto ca i drogowca

Jak już informowaliśmy wczoraj, prezes Rady Ministrów — P. 
Jaroszewicz i przewodniczący CRZZ — W. Kruczek spotkali 
się z delegacją transportowców i drogowców, z okazji ich 
dorocznego święta. Na zdjęciu: P. Jaroszewicz wita się z 

transportowcami.
CAF — telefoto

Nowy etap badań ZSRR

Preludium do budowy 
orbitalnej stacji kosmicznej

Wspólne eksperymenty „Sojuza-10 Salutem*
W piątek, o godz. 2.54 czasu moskiewskiego Związek Ra­

dziecki wystrzelił rakietę nośną ze statkiem kosmicznym 
„Sojuz-10”. O godz. 3.00 czasu moskiewskiego statek wpro­
wadzony został na planowaną orbitę satelity Ziemi.Statek pilotuje składzie: dowódcapłk. Władimir Szatałow, inż. pokładowy, Aleksiej Jelisiejew i inżynier-badacz, Nikołaj Ru­

kawisznikow.Celem wprowadzenia statku „Sojuz-10” do okołoziemskiej przestrzeni kosmicznej jest:
A przeprowadzenie wspólnych 

eksperymentów z orbitalną stacją

załoga W naukową „Salut", wprowadzoną na 
pojazdu orbitę okoloziemską 19 kwietnia; 

’ Ą kompleksowa kontrola udo-

Po zakończeniu kampanii sprawozda w :zo-wyborczej

Istotne zmiany w składzie
komitetów wojewódzkich PZPR

W początkach bieżącego tygodnia, obradami delegatów or­
ganizacji partyjnej Ziemi Gdańskiej — zakończona została, 
rozpoczęta w ostatnim kwartale ubr., statutowa kampania
sprawozdawczo-wyborcza w 
nej Partii Robotniczej.

szeregach Polskiej Zjednoczo-

Rozmowa kierownictwa
KC PZPR

z pracownikami 
służby zdrowia23 bm. I sekretarz KCPZPR Edward Gierek — w to warzystwie premiera Piotra 

Jaroszewicza i sekretarza KC 
PZPR Stanisława Kani — spotkał się z 25-osobową gru­pą przedstawicieli służby zdro wia reprezentującą prawie półmilionową rzeszę lekarzy, pielęgniarek i pracowników jm- nych dziedzin służby zdrowia. Spotkanie to związane było z obchodzonym niedawno świę­tem pracowników służby zdro­wia. W tym czasie członkowie kierownictwa partii nic mogli spotkać się z reprezentantami tej ważnej dziedziny naszego życia, ponieważ przebywali wŹwiązku Radzieckim zjeździe KPZR. na

W czasie spotkania wymienione 
zostały poglądy na sprawy zwią­
zane z dalszym rozwojem służby 
zdrowia i poprawą poziomu opie-
ki lekarskiej naszym kraju.
Wskazywano, że chociaż w tej dzie 
dżinie dokonano u nas w ciągu 26 
lat olbrzymiego kroku naprzód — 
baza służby zdrowia jest wciąż 
jeszcze niewystarczająca, sieć 
przychodni i ośrodków zdrowia 
nie zaspokaja jeszcze wszystkich 
potrzeb, a sam personel medyczny

Niewątpliwie najważniej­szym momentem tej kampanii był jej ostatni etap — konfe­rencje wojewódzkie, które od­bywały się już po VII i VIII Plenum KC PZPR, a więc w sytuacji zupełnie odmiennej, w atmosferze krytycznego spoj­rzenia na dotychczasową dzia­łalność i w klimacie odnowy w życiu partii, charakteryzu­jącej się przywracaniem leni­nowskich norm w pracy wew­nętrznej, zmianami w stylu i metodach działania.Jak już uprzednio informo­waliśmy, jedną z najbardziej znamiennych cech wspomnia­nych wojewódzkich konferen­cji był aktywny w nich udział ludzi związanych z produkcją. Co najmniej co piąty uczestni­czący w dyskusji działacz par­tyjny był człowiekiem bezpo­średnio zatrudnionym przy warsztacie pracy — w prze­myśle lub na wsi. Wnieśli oni wiele istotnych wartości, auten tyczny nastrój i poglądy klasy robotniczej.
To — wraz z generalnym zało­

żeniem nowego kierownictwa par­
tii — znalazło odbicie w ostatecz­
nym składzie wybieralnych orga­
nów wojewódzkich władz partyj­
nych. Do organów tych — a mowa 
tu o komitetach wojewódzkich i 
wojewódzkich komisjach rewizyj­
nych — wybrane zostały w całym

kraju 2 473 osoby, wobec 2.216 wy 
branych w toku poprzedniej kam­
panii. Takie rozszerzenie składu 
podkreśla wyraźnie sformułowa­
ną w oficjalnych dokumentach par 
tyjnych — tendencję do zwiększa­
nia autorytetu i wpływu władz wy 
bieralnych wszystkich szczebli na 
działalność PZPR i umacnianie ijej 
kierowniczej roli. Z ogólnej liczby 
— 1.604 osoby, to członkowie KW, 
466 — ich zastępcy, a 353 — człon­
kowie komisji rewizyjnej.Wśród nowo wybranych — 817 działaczy, to robotnicy. Sta nowią oni około 33 proc, skła­du władz wojewódzkich Wzrost bardzo wyraźny, bo z 249 osób (22 proc.). Udział rol­ników również wyraźnie się zwiększył — z 176 do 227 (z 7,9 proc, do 9,2 proc.). Warto też dodać, że wcale niemały, bo wynoszący już 17 proc, (po­przednio ok. 13 proc.) jest obec

skonalonych systemów pokłado­
wych statku;

Ą dalsze sprawdzenie ręcznego 
i automatycznego systemu kiero­
wania, orientacji i stabilizacji stat 
ku w różnych warunkach lotu;

A przeprowadzenie medyczno- 
biologicznych eksperymentów dla 
zbadania wpływu czynników lotu 
kosmicznego na organizm ludzkiłZ załogą utrzymywana jest stała łączność radiowa i tele­wizyjna. Według relacji Wła­dimira Szatalowa, faza wpro­wadzenia statku na orbitę od­była się normalnie. Samopo­czucie kosmonautów jest do­bre, systemy pokładowe stat­ku „Sojuz-10” pracują normal nie, w pomieszczeniach, gdzie przebywają kosmonauci utrzy mują się warunki, zbliżone do ziemskich.Kosmonauci Szatałow, Jeli-

A okres obrotu — 89 minut;
A nachylenie orbity względem 

płaszczyzny Równika — 51,6 stopni.Podczas kolejnego seansu łączności radiowej dowódca statku Władimir Szatałow po­informował Ziemię, że załoga dobrze przystosowała się do warunków nieważkości i przy stąpiła do realizacji ustalone­go programu lotu. Kosmonau­ci utrzymywali zaplanowane wskaźniki orientacji statku, prowadzili obserwację i eks­perymenty naukowe. Podczas drugiego okrążenia kosmonau ci spożyli śniadanie.Według danych telemetrycznej i kosmonautów puls Szatalowa wynosił
informacji informacji Władimira 68 uderzeń

często jeszcze pracuje tru-
dnych warunkach.

Wypowiedzi 12 osób, które żabie 
rały głos koncentrowały się na 
sprawach związanych z ilością i 
poziomem kadry służby zdrowia, 
jej warunków pracy i warunków
bytowych, 
lecznictwa 
jjiezbędny

Piotr

organizacją naszego 
oraz wyposażenia w 

nowoczesny sprzęt.
Jaroszewicz określił

Wojska pakistańskie 
nadal w ofensywieWojska pakistańskie przy wsparciu czołgów zajęły w czwartek miasto Majmansinha w Pakistanie Wschodnim. Da­lej na wschód wojsko wypar­ło awamistów z Szalutigharh i umocniło się w Sylhecie.Armia zdążyła więc opano­wać wszystkie główne miasta i węzły komunikacyjne przed

dyskusję na tym spotkaniu jako 
bardzo ciekawą. Przedstawione
propozycje koncepcje mogą
mieć istotny wpływ w ulepszaniu 
pracy służby zdrowia, która ma 
doniosłe znaczenie społeczne.

Edward Gierek zwrócił uwagę w 
swym wystąpieniu na potrzebę 
nie tylko długofalowego rozwiązy­
wania zagadnień związanych z po 
lepszeniem ochrony zdrowotnej 
społeczeństwa, ale również na ko­
nieczność jak najlepszego i naj­
bardziej efektywnego wykorzysta­
nia tych zasobów jakimi dysponu-

nadejściem rozpoczyna Wschodnim wie maja.Kolumny
monsunu, który się w Pakistanie na dobre w poło-wojsk pakistań-skich podążają teraz ku grani­cy indyjskiej, aby obsadzić nrzynajmniej niektóre przej-ścia. Granica PakistanuWschodniego z Indiami ma o- koło 2 tys. km długości.Awamiści prowadzą party­zanckie operacje zaczepne.PAP

siejew i Rukawisznikow stąpili do wykonywania gramu lotu.Kilka godzin później
przy- pro-agen-cja TASS przekazała następu­jący komunikat z ośrodka kie rowania lotem:Do godziny 12.00 czasu mos kiewskiego 23 kwietnia statek kosmiczny „Sojuz-10” dokonał 6 okrążeń po orbicie około­ziemskiej. Do tego czasu pa­rametry orbity wynosiły:

Ą maksymalna odległość od po­

na minutę, Aleksieja Jelisieje wa — 64 uderzenia na minutę i Nikołaja Rukawisznikowa — 64 uderzenia na minutę. Częs­totliwość oddechu odpowied­nio 15, 19, 14.Parametry mikroklimatu wewnątrz statku: temperatura — 21 stopni C, ciśnienie — 780 mm słupka rtęci, wilgot­ność i skład powietrza w gra­nicach normy. Wszystkie syste my pokładowe statku kosmicz nego działają normalnie.Odrodzi ny 10.50 statek „Sojuz-10” do 20.50 znajdował
Dokończenie na str 2

wierzchni Ziemi 
km;

A minimalna 
wierzchni Ziemi 
km;

(apogeum) — 246

odlegość od po-
(perigdum) — 208

Na zdjęciu od lewej: A. Jelisle- 
jew, W. Szatałow i N. Rukawisz­
nikow na pokładzie statku kos­

micznego „Sojuz 10“.Dokończenie na str 2

Dekoracja Chaban -Delmasa
Prezydent Jugosławii J. Broz 

Tito przyjął przebywającego z 
wizytą oficjalną w Belgradzie pre 
miera Francji J. Chaban-Delmasa. 
Po godzinnej rozmowie, która do­
tyczyła problemów międzynarodo 
wych i sytuacji w Jugosławii, mar 
szalek Tito udekorował swego za 
granicznego gościa najwyższym 
jugosłowiańskim odznaczeniem 
państwowym.

Kontakty Szwecji z ChRL
Jak podała sztokholmska tele­

wizja, w drugim półroczu br. przy 
będzie do Szwecji delegacja han­
dlowa ChRL. Przed wizytą delega 
cji ChRL, już w maju br., udadzą

U Armstronga poprawa
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. pap
Stan zdrowia słynnego trębacza

jazzowego Louisa Armstronga 
raźnie się polepszył. Chory w 
gu dnia wielokrotnie podnosi 
z łóżka, aby spocząć w fotelu.

cią 
się 
Je-

go puls i oddech wrróciły do nor­
my. Pacjent leży w jednym ze 
szpitali nowojorskich, po ataku 
sercowym.

się do Pekinu dwaj przedstawi­
ciele departamentu handlu zagra­
nicznego szwedzkiego MSZ.

Prowokacja syjonistów
W czwartek w siedzibie radziec 

kiej misji handlowej w Nowym 
Jorku „Amtorg" eksplodowała

Na zdjęciu: W strumieniu ognia 
nastąpił start „Sojuza 10" z 
trzema radzieckimi kosmonauta­

mi.
CAF — PI — telefoto

Partia rozmawia z młodzieżą

Spotkanie T. Grabskiego w Ostrzeszowskiej 
Fabryce Urządzeń Mechanicznych

Kolejne spotkanie przedstawiciela wojewódzkich władz 
partyjnych z młodzieżą organizowane pod hasłem „Partia 
rozmawia z młodzieżą" odbyło się w dniu 22 bm. w Ostrze-
szowskiej Fabryce UrządzeńAktywistów ZMS odwiedził sekretarz KW PZPR T. Grab­

ski oraz wiceprzewodniczący ZW ZMS S. Soboń.Na wstępie spotkania przed­stawiciele Zarządu Zakładowe go ZMS przy Fabryce Urzą­dzeń Mechanicznych zameldo­wali o tym, że do sztafety czy­nu młodzieży „Dar Ojczyźnie" przystąpiła cała zakładowa or­ganizacja. Przepracowano pod czas 5 „niedziel czynu" 1 200 godzin, wykonując produkcję wartości 410 000 zł., zorganizo­wano 14 brygad, ubiegających się o tytuł BPS i zgłoszono — w ramach Turnieju Młodych Mistrzów Techniki — 111 pro­jektów racjonalizatorskich, któ rych efekty ekonomiczne prze­liczono na 810 000 zł. ZMS-owcy z FUM zaapelowali

Mechanicznych.do młodzieży całego powiatu, by 25 bm. w Niedzielę Pow­szechnego Czynu Młodzieży — stanęła do pracy.Ostrzeszów, który przeżywa obecnie okres rozbudowy prze mysłu i co za tym idzie — urzą dzfń komunalnych, ma wiele zakładów produkcyjnych, w których większość załogi sta-nowi młodzież. W FUM np.przeciętny wiek załogi wyno-si 24 musi przy nych cych tanci tkim
lata. Toteż głos młodych mieć ważne znaczenie podejmowaniu różnorod- przedsięwzięć dotyczą-’ rozwoju miasta. Dysku- zwracali przede wszys- uwagę na konieczność

bomba. Według pierwszych donie 
sień policji, wybuch nie spowodo­
wał ofiar w ludziach, ani poważ­
niejszych strat materialnych.

Śmierć w płomieniach
Na autostradzie, prowadzącej z 

Brukseli do Gent, zderzyła się cię 
żarówka-cysterna, wioząca gaz z 
samochodem osobowym. Obydwa 
pojazdy stanęły w płomieniach. 
10 osób poniosło śmierć.

Obława w Illinois

zmiany przepisów obowiązu­jących przy otrzymywaniu mieszkań przez młode małżeń­stwa, a także na sprawy, które utrudniają zdobywanie kwalifi kacji zawodowych i odbywa­nie stażu.
Wiele uwag! poświęcono też pro­

blemowi niedostatecznie dotąd
zorganizowanego wypoczynku
po pracy, między innymi mówiono 
o braku klubów, kawiarni młodzie 
żowych i urządzeń sportowych.

Młodzi dyskutanci uskarżali się 
również, na niezbyt sprzyjający dos 
konaleniu kwalifikacji zawodo­
wych stosunek średniego nadzoru 
technicznego do nowych pracow­
ników oraz na trudności młodych 
z uzyskaniem awansu, (wch)

Policja w stanie Illinois, podję­
ła zakrojoną na szeroką skalę, ak­
cję rewizji w związku z wpadnię 
ciem na ślad gromadzenia poważ­
nych ilości materiałów wybucho­
wych i broni. Policja znalazła 380 
kg dynamitu, 27 kg wybuchowych 
ładunków plastikowych, liczne pi­
stolety i karabiny. Skonfiskowa­
no także znaczne ilości narkoty­
ków.

Idedda
24 bm. będzie zachmurzenie nie 

wielkie i umiarkowane. Tempera 
tura maksyma’na od 15 st. na Wy 
brzeżu i północnym wschodzie do 
21 st. na południowym zachodzie. 
Wiatry słabe, chwilami umiarko 
wane z kierunków południowo- 
wschodnich.



utrzymanie równowagi gospodarczej 
zadaniem podstawowym 
Posiedzenie Rady Ministrów

22 bm. odbyło się posiedzenie Rady Ministrów z udziałem 
przewodniczących prezydiów wojewódzkich rad narodowych, 
na którym omówiono wnioski wypływające z IX Plenum KC 
PZPR, na tle realizacji Narodowego Planu Gospodarczego za 
I kwartał 1971 r. Dokonano oceny przebiegu realizacji waż­
niejszych zadań gospodarczych, finansowych i budżetów w I 
kwartale, a także sprecyzowano zadania wynikające z tej oce­
ny dla realizacji Narodowego Planu Gospodarczego w II 
kwartale 1971 roku.Na posiedzeniu wysłuchano informacji Komisji Planowa­nia przy Radzie Ministrów o realizacji planu inwestycyjne­go w 1971 r„ ze szczególnym uwzględnieniem oceny doko­nanego przeglądu celowości rozpoczynania nowych zadań inwestycyjnych oraz aktualiza cji zamówień na maszyny i u- rządzenia, a także ich wpływu na korektę planu inwestycyj­nego 1971 r.Rozpatrzono wyniki analizy powiązań kooperacyjnych w przemyśle kluczowym, jak również jego powiązanie z przemysłem terenowym. Omó­wiono również sytuację w dzie dżinie zaopatrzenia rynku we­wnętrznego pod względem iloś ciowym, asortymentowym i jakościowym, między innymi w towary przemysłu lekkiego, dobra trwałego użytku oraz w artykuły przemysłowe, ze szczególnym uwzględnieniem zaopatrzenia ryńku wiejskiego w materiały budowlane. Pod­jęto odpowiednie decyzje dla zapewnienia dalszej poprawy zaopatrzenia rynku. Opierając się na opinii handlu jak rów- 

Spotkanie T, Grabskiego 
z dziennikarzamiKlub Publicystów Ekono­micznych Poznańskiego Oddzia łu Stowarzyszenia Dziennika­rzy Polskich zorganizował wczoraj spotkanie dziennika­rzy poznańskiej prasy, radia i telewizji z sekretarzem KW PZPR ■— Tadeuszem Grab­

skim i kierownikiem Wydzia­łu Ekonomicznego — Henry­
kiem Stachem, Tematem tego spotkania była wymiana po­glądów na temat aktualnej sytuacji gospodarczej kraju i Wielkopolski oraz sprecyzowa­nie na tym tle zadań dla pub­licystów ekonomicznych.Po omówieniu przez sekreta rza T. Grabskiego głównych tendencji w ekonomice oraz poczynań władz w dziedzinie dostrajania gospodarki do po­trzeb wzrostu stopy życiowej obywateli, wywiązała się oży­wiona dyskusja. Koncentrowa­ła się ona wokół 3 grup pro­blemowych: dynamiki wzrostu produkcji i osiąganych relacji ekonomicznych, utrzymaniu równowagi między rosnącą si­łą nabywczą ludności, a wy­twórczością towarów i usług oraz konstruowaniem wizji przyszłego rozwoju Poznania i województwa, (p.ch.)

Międzynarodowe 
sympozjum studentówW auli Leopoldina Uniwer­sytetu Wrocławskiego rozpo­częło się wczoraj trzydniowe międzynarodowe sympozjum studenckie. Bierze w nim udział ponad 300 studentów i naukowców z Bułgarii, Cze­chosłowacji, Rumunii, NRD. Węgier, Związku Radzieckiego oraz Polski. Tematem obrad są problemy pokoju i zbioro­wego bezpieczeństwa. (PAP)
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nież własnym rozeznaniu, przedsiębiorstwa i centrale bę­dą zwiększać produkcję szere­gu poszukiwanych wyrobów przy ewentualnym ogranicze­niu produkcji niektórych to­warów mniej poszukiwanych.
_Rada Ministrów uznała za ko­

nieczne dalsze wzmożenie wysił­
ków w kierunku osiagania rvtmicz 
nej realizacji planowych zadań go 
spodarczych i pełnego wykonania 
ustalonych przez resorty dodat­
kowych programów, wynikających 
z zobowiązań podejmowanych 
przez załogi zakładów produk­
cyjnych. Zadania w tym za­
kresie należy sprowadzać do ta­
kiego bieżącego sterowania pro­
dukcja aby możliwie optymalnie 
zaspokajać potrzeby rynku i nie 
dopuszczać do powstawania zbęd­
nych zapasów. Zwrócono uwagę, 
aby resorty nadzorujące przedsię­
biorstwa przemysłowe, iak i przed 
siebiorstwa handlu zagranicznego 
podjęły niezbędne środki dla peł­
nego wykonania planu handlu za­
granicznego wraz z dodatkowymi 
zadaniami eksportowymi.Należy konsekwentnie prze­ciwdziałać wszelkim tenden­cjom do naruszania równowa­gi ekonomicznej, wyrażającym się w zwiększaniu w 1971 . r. rozmiarów inwestycji ponad ustalenia Narodowego Planu Gospodarczego w zakresie ro­bót budowlanych i zakupu ma­szyn j urządzeń, co powoduje przekroczenie limitów planu inwestycyjnego.Utrzymanie i umocnienie równowagi gospodarczej uzna­no za zadanie podstawowe; je­go rozwiązaniu musi być pod­porządkowana cała bieżąca działalność.Rada Ministrów powzięła u- chwałę w sprawie usprawnie­nia skupu i zagospodarowania zwierząt rzeźnych. (PAP)

Finał olimpiady 
wiedzy o PolsceW Piotrkowie rozpoczął się w piątek dwudniowy finał XII Olimpiady Wiedzy o Polsce i' Swiecie Współczesnym. Bierze w nim udział 160 dziewcząt i chłopców, reprezentujących wszystkie województwa. (PAP)

Istotne zmiany w składzie 
komitetów wojewódzkich
Dokończenie ze str. 1nie udział kobiet (417). Dzięki temu struktura władz tak waż nych instancji, jak komitety wojewódzkie — bardziej odpo­wiada ogólnej strukturze spo­łecznej członków i kandyda­tów PZPR.Oczywiście, problem nie koń czy się na ważnym, ale nie de cydującym przecież o spraw­ności działania władz partyj­nych akcie wyboru. Obecnie — co zresztą wyraźnie podkreś­lił I sekretarz KC PZPR w swym przemówieniu na konfe rencji gdańskiej — chodzi o stworzenie warunków dla właś ciwej, nadal bardzo aktywnej pracy partyjnej ludzi związa­nych bezpośrednio z produk­cją. A rangę problemu, obok kwestii zasadniczych natury ideologiczno-politycznej. wyz­nacza też fakt, że działacze ci stanowią obecnie ponad 40 proc, wybieralnych władz wo­jewódzkich.

Z informacji terenowych dzien­
nikarzy PAP wynika też, że obni­
żył się wiek członków KW i ich 
zastępców oraz członków komisji 
rewizyjnych. Dla przykładu: w 
Białymstoku liczba członków mie­
dzy 25 a 30 rokiem i 30 i 39 ro­
kiem życia uległa podwojeniu. Z 
kolei w składzie Komitetu Łódz­
kiego po raz pierwszy znalazło sie 
trzech działaczy poniżej 24 lat. W 
Koszalinie 22 członków władz par­
tyjnych ma mniej niż 40 lat a 
orzedtem było ich 15. Podobnie 
jest w całym kraju.

Zasygnalizować też trzeba zmia­
ny w składzie samych egzekutyw 
— również na korzyść zwiększone­
go w nich udziału robotników i 
młodszych wiekiem działaczy.Dziennikarze PAP w swoich informacjach zwracają też uwagę na to, że wyniki ostat­nich wyborów na konferen­cjach wojewódzkich spowodo-

Głęboki nalot 
samolotów USA 

na DRW
Do 19 równoleżnika dotarły 

w czwartek samoloty USA, 
atakując na obszarze DRW 
stanowiska obrony przeciw­
lotniczej. Był to pierwszy od 
dłuższego już czasu głęboki 
nalot amerykański na Północny 
Wietnam.Wojskowy rzecznik USA w Sajgonie „motywował” ten no­wy akt agresji1 przeciwko DRW „prawem do samoobrony”. Przeciwko takiej uzurpacji niejednokrotnie ostro pro­testowały władze DRW.Agencje zachodnie poinfor­mowały, że samoloty USA wystartowały do nalotu po tym jak nad Wietnamem Północ­nym ostrzelano amerykański samolot szpiegowski1 „RA-5”.W czwartek Amerykanie przeprowadzili dwa naloty. Je den jvż wyżej wspomniany na odległość 290 km. na północny zachód od strefy zdemilitaryzo’ wanej i 240 km na południo­wy zachód od Hanoit Wzięły w nim udział maszyny startuiące z lotniskowców w Zatoce Ton­kińskiej. Drugi nalot skierowa ny był na przełęcz Mu Gia. Od początku br. Amerykanie dokonali 28 pirackich nalo­tów na Demokratyczną Repu­blikę Wietnamu.Agencja Nowych Chin in­formuje, że wojskowy samo­lot' USA kilkakrotnie pogwał­cił w czwartek obszar po­wietrzny Chin południowych w prowincji Kuantung. Rzecz­nik chińskiego MSZ upoważnić ny został do złożenia kolejne­go protestu pod adresem rzą­du USA. (PAP)

Niepewna 
przyszłość AgnewaWedług doniesień AP, przy­szłość polityczna wiceprezy­denta USA Agnewa stoi obec­nie pod znakiem zapytania, w związku z jego niechętnym stosunkiem do planów prezy­denta Nixona w sprawie pew nego rozszerzenia stosunków z Chinami.Wprawdzie rzecznicy Białe­go Domu oficjalnie mówią, że Nixon nadal darzy swego za­stępcę pełnym zaufaniem, ale według informacji z innych źródeł, wiceprezydent przestał być pożyteczny dla Nixona.PAP

wały korzystniejsze niż uprzed nio ukształtowanie się pozio­mu wykształcenia członków władz. Dodajmy przy tym, że znaczna część wybranych zo­stało do władz wojewódzkich po raz pierwszy; np. w Byd­goszczy — co trzeci członek władz, w Katowicach — 77 osób na ogólną liczbę 173, w Egzekutywie KW w Olszty­nie — na 15 członków 9 pia­stuje tę funkcję po raz pierw­szy. (PAP)
Wojsko przetransportuje 
koparkę o wadze 350 t.

W pierwszej dekadzie czerwca br. w Kopalni Węgla Bru­
natnego „Konin” przeprowadzona zostanie akcja przetrans­
portowania koparki węglowej wielkości kilkupiętrowej ka­
mienicy o wadze 350 t z rejonu kopalni odkrywkowej Go­
sławice na nowe złoża w rejonie Jóźwina.Operację przeprowadzi służ­ba komunikacji wojskowej MON.Po raz pierwszy w historii europejskiego górnictwa od­krywkowego, 350-tonowa kon­strukcja koparki zostanie przewieziona w całości drogą wodną. Operacja, której pod­jęła się służba MON, dostar­czy konkretnych doświadczeń w tym zakresie.Po naradzie roboczej, jaka odbyła się ostatnio w Koninie z udziałem przedstawicieli ze­społów specjalistycznych zain­teresowanych stron, przyjęto wariant. który powstał na warsztacie wojskowych na­ukowców w ciągu kilku zale­dwie tygodni.
Przedstawia się on następująco: 

koparka ma być przetransporto-

Nowy etap
Dokończenie ze str. 1 się poza strefą łączności radio wej z terytorium Związku Ra dzieckiego. W tym okresie łączność z kosmonautami u- trzymywana była przez statki Akademii Nauk ZSRR, znaj­dujące się na Oceanie Atlanty ckim.Wiadomość o wystrzeleniu na orbitę okołoziemską załogowe go statku radzieckiego lotem błyskawicy obiegła kraje wszystkich kontynentów. Swia towe agencje prasowe przer­wały nadawanie normalnego serwisu informacyjnego, aby w trybie pilnym zasygnalizo­wać nowy eksperyment radzie cki. Agencje cytują przede wszystkim komunikaty radzie ckiej Agencji Prasowej TASS. We wszystkich agencjach uru chomiono też sztaby eksper­tów i komentatorów nauko­wych.Eksperci od spraw kosmicz­nych USA w Houston oświad­czyli, że Związek Radziecki wyprzedzi Stany Zjednoczone o co najmniej 2 lata, jeżeli kosmonauci „Sojuza 10” zmon tują orbitalną stację kosmicz­ną dla załogi ludzkiej. Ame­rykański prototyp tego rodza­ju stacji oparty na wariancie rakiety „Apollo” (stacja ta bę dzie nosiła nazwę „Skylab”) przewidziany jest do wypró­bowania dopiero w 1973 r., a właściwe eksperymenty tego typu dopiero w 1980 r.Moskiewski korespondent Reutera określa ostatni ekspe ryment radziecki jako pierw­szy etap wielkiego kroku ZSRR w kierunku opanowa­nia przestrzeni kosmicznej po przez wysyłanie w przestrzeń orbitujących kosmicznych sta cii naukowych. Zdaniem nie­których ekspertów kosmicz­nych, stacja „Salut” będzie pewnego rodzaju hotelem kos
Masowa kampania 

protestacyjna 
w WaszyngtoniePrzed masowym wiecem i pochodem antywojennym prze widzianym na sobotę, do stoli­cy USA napływały w piątek dalsze tysiące przeciwników wojny, pragnących uczestni­czyć w tej kampanii.Przewiduje się, że ogólna liczba demonstrantów wynie­sie ponad 300 tys. osób. pierwszej tegorocznej masowej demonstracji antywojennej bio rą udział przedstawiciele róż­nych organizacji pokojowych, liczni weterani wojny Wietnam skiej, związkowcy, bojownicz- ki o prawa kobiet, różne gru­py religijne oraz osoby repre­zentujące koła przemysłowe i handlowe. (PAP)

Zjazd Stowarzyszenia
KsięgarzyPod hasłem „Księgarstwo ogniwem kultury narodowej”, rozpoczął wczoraj w Warsza­wie 2-dniowe obrady VII Wal ny Zjazd Stowarzyszenia Księ garzy Polskich, z udziałem 230 delegatów z całego kraju.

PAP

wana na specjalnym promie, któ 
ry w ramach szkolenia budują 
żołnierze. Wg. wstępnych obliczeń 
przerzut koparki przez jezioro bę 
dzie trwał kilka godzin. Przedsta­
wiona wersja była jeszcze mody­
fikowana w ostatnim czasie, o- 
trzymała ona roboczą nazwę — 
„3 A”. Obecnie trwają niezbędne 
prace związane z dopracowywa­
niem poszczególnych elementów 
obliczeniowych i konstrukcyjnych 
tej operacji.Korzyści gospodarcze dla kraju: w minimalnym stopniu zostanie przerwana ciągłość wydobywczo-produkcyjna u- rządzenia. uniknie się dodatko wych kosztów związanych z przerwaniem produkcji oraz wyeliminuje koszty remontu, demontażu i ponownego mon­tażu koparki. Wojsko uzyska znaczne efekty szkoleniowe.PAP

Zjazd Organizacji 
Rodzin Wojskowych22 bm. w Klubie Oficerskim w Warszawie rozpoczął obra­dy IV ogólnowojskowy zjazd Organizacji Rodzin Wojsko-: wych, w którym udział bierze ok. 150 delegatek z całego kra­ju, reprezentujących wszy­stkie środowiska sił zbroj­nych. Zjazd, który zakończy, się 23 bm., dokona analizy do robku ORW, ustali zadania na najbliższą przyszłość i doko na wyboru nowych władz.Na obrady przybył zastępca członka Biura Politycznego KC PZPR, minister ON, gen. broni Wojciech Jaruzelski.

PAP

„Partia rozmawia z młodzieżą4*

Spotkanie z uczniami 
szkół Grunwaldu

Podczas wczorajszego, kolejnego spotkania wojewódzkich 
władz partyjnych z młodzieżą, organizowanego pod hasłem 
„Partia rozmawia z młodzieżą”, Zofia Dąbek — członek 
Egzekutywy Komitetu Wojewódzkiego PZPR podjęła dys­
kusję z uczniami szkół średnich Grunwaldu. Spotkanie od­
było się w auli VIII Liceum Ogólnokształcącego im. Ada­
ma Mickiewicza.

badań ZSRRmicznym dla załogi. Kosmo­nauci będą mogli przedostać się do tej wielkiej stacji kosmicz nej po wykonaniu swoich za­dań, a następnie powrócić do własnego statku kosmicznego i wylądować na Ziemi. Ko­mentatorzy naukowi spodzie­wają się rychłego rendez-vous stacji kosmicznej „Salut” z statkiem załogowym „Sojuz 10”.Agencje prasowe przypomi­nają, że dwaj kosmonauci Sza tałow i Jelisiejew już trzykrot nie brali udział w tego rodza­ju eksperymentach. Nowicju­szem jest tylko Rukawiszni- kow. Lot „Sojuza 10” jest 16 z kolei lotem kosmicznym ZSRR z załogą ludzką. (PAP)

Tematem rozmowy były sprawy uczniom szkolnym naj bliższe, związane z nauką, pra cą szkoły, działalnością organi zacji ZMS. Pytania dotyczyły szkolnych programów, zda­niem młodzieży mocno zdezak tualizowanych, ocen ze sprawo wania, struktury egzaminu maturalnego, punktacji na uczelnię.Młodzi ludzie dzielili się swoimi uwagami dotyczącymi pracy wychowawczej szkoły, wykorzystania godzin przezna czonych na lekcje wychowaw cze i udziału w nich młodzie­żowej organizacji, roli i orga­nizacji zajęć fakultatywnych, znaczenia zespołu wychowaw­czego poprzez który ucze­stniczą we współrządzeniu szkołą. Dużo miejsca poświę­cono możliwościom i potrzebie dialogu z dyrekcją szkoły i partyjną organizacją, kontak­tów z młodzieżą robotniczą (jako przykład właściwej współpracy przytaczano m. in. organizowane wspólnie z mło­dzieżą zakładu opiekuńczego spotkania i imprezy), kreślono wzór doskonałego wychowaw­cy klasy.
Francuskie monopole 
przestały kupować 

algierską ropęKiedy w czwartek obrado­wały w Algierze pod przewód nictwem prezydenta Bumedie- na Rada Rewolucyjna i rząd algierski, w Paryżu oficjalnie potwierdzono krążące od kilku dni informacje, że francuskie monopole naftowe przestały kupować ropę algierską.Towarzystwo „Elf-Erap” nie kupuje tej ropy już od piętna­stu dni, a „Compagnie Fran- caise des Petroles” — od 16 kwietnia. Normalną działal­ność kontynuuje jedynie to­warzystwo „Sofrepal”, które kupuje jednak ropę na sta­rych warunkach, tj. płacąc 2.40 dolara za baryłkę.Od pozostałych towarzystw Algieria zażądała znacznie więcej niż wynosi cena na ryn­kach światowych. Francuskie towarzystwa naftowe nie za­mierzają jak się sądzi płacić ceny wyższej o co najmniej 25 centimów od cen światowych i dlatego postanowiły zawiesić swoje zakupy w Algierii.PAP
4 lata więzienia 

dla szpiega izraelskiegoW Lozannie zakończył się proces szpiega izraelskiego, Al freda Frauenknechta, który pracując jako inżynier w zakła dach silników przeznaczonych do produkowanych w Szwaj­carii na licencji francuskiej sa molotów odrzutowych „Mira- ge 3 S“, przekazał Izraelowi za sumę 850 tys. franków plany ze specyfikacją produkcji tych silników., Sąd skazał Frauenknechta na 4 lata i 6 miesięcy więzie-1 nia. (PAP)

Dyskusja, żywa i ciekawa, chociaż nie wolna od młodzień czego zacietrzewienia i może nieraz zbyt jednostronnego, tyl ko uczniowskiego widzenia problemu, wniosła dużo w nurt przygotowań do kolejne­go plenum KW PZPR, które poświęcone zostanie sprawom oświaty i młodzieży. (bw)
Konsultacje

U Thanta z JarringiemSekretarz generalny ONZ U Thant spotka się 28 bm. w Genewie ze swym wysłanni­kiem na Bliski Wschód amba­sadorem Gunnarem Jarrin­giem. Zakomunikowano o tym w piątek w siedzibie ONZ w Nowym Jorku. (PAP)

Kto się boi mafii?
Wytwórnia „Paramount Pic- 

tures” rozpoczęła w Nowym 
Jorku kręcenie filmowej wer­
sji książkowego bestselleru 
„The Godfather” („Ojciec 
chrzestny”).

Autor „The Godfather” — 
Mario Puzo przedstawia w po­
wieści historie jednej z „ro­
dzin” mafii, działającej w No 
wym Jorku. W tekście roi się 
od aluzji odnoszących się do 
mafijnej organizacji przestęp­
czej „Cosa Nostra” („Nasza 
sprawa”). Nikt jednak nie bę­
dzie mógł usłyszeć tej nazwy 
w filmowej wersji „The God­
father”. Została ona usunięta 
przez producenta Al Ruddy’e- 
go na „grzeczną” prośbę tzw. 
„Ligi na rzecz obrony praw 
obywatelskich Amerykanów 
pochodzenia włoskiego”.

Al Ruddy postanowił przeka 
zać także cały dochód na cele 
charytatywne Ligi. Lecz tutaj 
wmieszała się firma „Gulf & 
Western Industries”, mająca 
spory udział w przedsiębior­
stwie „Paramount”. Rzecznik 
tej firmy, nie sprzeciwiając się 
wcale przemilczaniu w filmie 
rzeczownika „mafia” stwier­
dził, iż mr Ruddy nie miał 
prawa samowolnie odstępo­
wać dochodu z pokazu pre­
mierowego. Business is busi­
ness!

„Liga na rzecz obrony praw 
obywatelskich Amerykanów 
pochodzenia włoskiego” po­
witała z pomysłu niejakiego 
Josepha Colombo, który uwa­
żany jest przez władze fede­
ralne USA zą przywódcę jed­
nej i 5 nowojorskich ..rodzin” 
mafijnych. Colombo oficjalnie 
nie uczestniczy w działalności 
Ligi, której wiceprezydentem 
jest jeden z jego synów. Ofi­
cjalnie Liga zajmuje sie obro 
ną dobrego imienia i popiera­
niem interesów Amerykanów 
pochodzenia włoskiego.

Rzecz godna uwagi: tak Pro 
kurator Generalny USA — 
John Mitchell, jak i guberna­
tor Nowego Jorku — Nelson 
Rockefeller ostatnio poinstruo­
wali podwładnych, by ci w 
swoich wystąpieniach po­
wstrzymywali się od użycia 
jakichkolwiek sformułowań, 
które Liga mogłaby uznać za 
obraźliwe.

Taka postawa reprezentan­
tów niektórych najwyższych 
władz amerykańskich jest 
przyczyna iż niemal już od 
roku członkowie mafii... prze 
praszam — Ligi, pikietują no 
wojorskie biura FBI, które to 
rzekomo zawzięło sie na Wło­
chów żyjacych w USA.

A Joseph Colombo? Wkrótce 
udaje się do wiezienia, by od 
siedzieć wyrok. Za co? Zdoła 
no mu raptem udowodnić... 
krzywoprzysięstwo, (dj)



Rozwój usług 
i małych miast

W mieszkaniach czy w elektrowni:

Gdzie spalać ostrowski gaz?

Przewiduje się, że w miarę rozwoju wielkich organiz mów miejskich i moto­ryzacji wzrastać będzie atrak­cyjność małych miast — „azy- lu“ dla mieszkańców metropo­lii, trapionych ujemnymi skut­kami cywilizacji. Jednakże obecnie dochodzi do takich sy­tuacji: ojcowie niejednego oś­rodka chętnie zrzekliby się przywilejów miejskich, gdyż degradacja do stopnia groma­dy pozwoliłaby łatwiej rozwią zywać niektóre problemy: (np. ustawa o zaopatrzeniu wsi w wodę sprawia, że pod tym względem sytuacja gromady jest znacznie lepsza niż mia­steczka).Problem aktywizacji małych miast od szeregu lat znajduje się w orbicie zaintereso­wań wielkopolskiej organiza­cji Stronnictwa Demokratycz­nego. W dobiegającej końca ka dencji, którą zamknie dzisiej­szy X Wojewódzki Zjazd SD w Poznaniu, działacze Stron­nictwa postulowali przede wszystkim ożywienie gospodar cze małych ośrodków miej­skich w wyniku przekazywa­nia im środków inwestycyj­nych z FAMM (Fundusz Akty­wizacji Małych Miast). Rezul­tatem takiego działania postu­lującego było ujęcie — w pla­nie województwa poznańskie­go na lata 1966 — 1970 — aż 62 zadań inwestycyjnych (na łącz ną kwotę 212 min zł) w ma­łych miastach. Prezydium WRN zakładało, że dzięki te­mu przybędzie ponad 5 000 miejsc pracy, w tym 2 500 dla kobiet.Niestety, program ten był kilkakrotnie weryfikowany przez władze administracyjne i w końcu z 62 zadań zostało 17. Zrealizowano natomiast tylko 7. W Szamocinie i Mar­goninie powstały pawilony usługowo-nakładcze, w Grodzi sku — zakład papierniczy, w Żerkowie — metalowy, w Pio­trowicach — drzewny, w Słup cy — usługowo-remontowo-bu dowlany. Ponadto zakupiono maszyny dla zakładu dziewiar skiego w Sierakowie. W pla­cówkach tych znalazło zatrud­nienie 520 osób. Do urucho­mienia wymienionych zakła­dów w dużym stonniu przyczy nili się działacze SD.Z doświadczeń minionej pię­ciolatki trzeba wyciągnąć właś ciwe wnioski. Zdaniem akty­wu SD, szczególne znaczenie będzie miało umożliwienie WRN podejmowania decyzji co do tego gdzie i jakie inwe­stycje mają być realizowane oraz zwiększania funduszu aktywizacyjnego z nadwyżek budżetowych. Druga istotna sprawa to zapewnienie termi­nowego opracowania dokumen tacji, dostaw materiałów bu­dowlanych oraz maszyn i urzą dzeń, a nadto wykonawstwa.Tyle o FAMM. który jest tyl ko jednym z czynników akty­wizujących małe miasta.-Inny taki czynnik to fundusz miej­ski. który wykorzystuje się głównie w gospodarce komu- nalnei. Wielkooolska organiza­cja SD dostrzega jednak nie-
□UGOD
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Stefan Mackiewicz — „Moleku­
larne podstawy odporności”. WP, 
str. 135, zł w.

Descartes — „Rozprawa o meto­
dzie”. PWN str. 97, zł 24

Janusz Tazbir — „Arianie i kato­
licy”. KiW str 292, zł 25.

Barbara Stanor.z — „Ćwiczenia 
z logiki”. PWN, str. 148. zł 12.

„Walka o dobra kultury — War­
szawa 1939—1945”. Praca zbiorowa 
pod redakcja Stanisława Lorenza. 
PIW. t I/II zł 200

Stanisław Lem — „Fantastyka 
i futurologia”. WL, t I/II zł 130.

Kazimierz Imieliński — „Ero­
tyzm”. PWN, str. 334, zł. 45.

Izydor Sobczak — „Proces- de­
mograficzne w woiew6dztw’e
gdańskim w latach 1945—1965”. 
WM str. 266 zł 30.

Stefan Nowak — .Metodologia 
badań socjologicznych” PWN. 
Str. 484 zł 45

J. Smólska J. Rusiecki — En- 
glish for everyone”. PZWS, str. 
•'24. zł 28.

FELIETON

Michał Radgowski — „Gafa za 
gafa”. Czyt„ str. 264. 20,— zł. 

prawidłowości w wydatkowa­niu funduszu miejskiego. Nie­jednokrotnie jest on rozdrab­niany i zastępuje środki budże towe. Wynika to m. in. z fak­tu, że fundusz miejski jest z reguły niewielki, trzeba więc ciułać kilka lat, by zebrać su­mę umożliwiającą realizacje większego przedsięwzięcia. Stąd postulat SD stworzenia bankowego kredytu — tzw. antycypacyjnego dla MRN. Przykładowo: jakieś miastecz­ko dysponuje funduszem w wysokości 500 tys. zł (wpływ roczny), natomiast potrzebuje 3 min na kanalizację, do budo­wy której można by zaraz przystąpić. W takich sytua-
X Zjazd 

Stronnicowa 
Demokratycznego 

w Poznaniu

cjach brakujące środki byłyby przekazywane z kredytu anty­cypacyjnego, przy czym za­ciągnięty dług MRN spłacała­by w latach następnych w ra­mach akumulacji funduszu miejskiego.Aktywizacja czy to przy po­mocy FAMM czy też innych środków powinna być podpo­rządkowana sprecyzowanej koncepcji rozwojowej każdego małego miasta. Jeśli znajduje się ono w okolicy rolniczej, to musi specjalizować się w usłu gach na rzecz rolnictwa. Ma­łe miasto może być także oś­rodkiem usługowym dla znaj­dującego się w najbliższym są siedztwie przemysłu lub — wy korzystując naturalne walory swego położenia — ośrodkiem usług turystyczno-rekreacyj- nych. Oczywiście, niekiedy ce­lowe będzie pełnienie dwóch, a nawet trzech funkcji usługo­wych.Łatwo dostrzec, że rozwój małych organizmów miejskich ściśle wiąże się z rozwijaniem usług, na których również kon centruje się uwaga działaczy Stronnictwa. W minionej ka­dencji zarówno WK SD jak i komitety powiatowe SD brały udział w realizacji — uchwa­lonych przez rady narodowe — programów rozwoju usług na lata 1966 — 70. Prace analitycz ne prowadzone w tej dziedzi­
Wychowała go Biiskupizna, ziemia, która przez wie­ki całe opierała się na­porowi germańskiej koloni­zacji. Jan Olejniczak pochodzi z rodziny nieugiętych Pola­ków których symbolem w cza sach pruskiego zaboru stał się Michał Drzymała.Biskupiańską społecznością rządziło wówczas twarde, nie­pisane chłopskie prawo,solidarnie przestrzeganeprzez wszystkich: ten,kto by sprzedał ziemię Prusakowi, byłby banitą z własnej, choć nie zawsze nie­przymuszonej woli.I ostała się polską ta zie­mia, a jej lud zachował dawne zwyczaje ojców. Folklor bisku- piański zasłynął świetnym blaskiem w czasach Polski Lu­dowej. Doczekał się filmowego zapisu w „Weselu Biskupiań- skim”, w którym aktorami by­li autentyczni chłopi z Krobi Starej. Tu właśnie gospodarzy na 18 hektarach Jan Olejni­czak. To jemu przekaz rodo­wy i prawdziwe umiłowanie ziemi ojczystej kazały w la­tach okupacji niemieckiej wstą pić w szeregi ruchu oporu. Mimo młodego wieku, pełnił wówczas obowiązki zastępcy komendanta Batalionów Chłop 'kich w Gostyniu.Dziś o tym mówi, jak o spra­wie oczvwistej. Tak po prostu trzeba było zrobić, takie ode­brał wychowanie w domu ro­dzinnym i1 w swej wsi. Pasja społecznego działania, zaszcze- nionS jeszcze w Związku Młodzieży Wiejskiej „Wici” nie pozwoliła mu stać na u bo­

nie przez wojewódzką instan­cję Stronnictwa ujawniły re­zerwy (w drobnej wytwórczoś ci uspołecznionej i nieuspołecz nionej), których wykorzysta­nie pozwoliłoby ograniczyć de­ficyt usług. W związku z tym opracowano odpowiednie wnio ski.M. in. stwierdzono, że nie dość rozwinięta sieć państwo­wych przedsiębiorstw handlo­wo-usługowych (np. w bran­żach: motoryzacyjnej i radio- telewizyjnej) mogłaby zostać uzupełniona zakładami pań­stwowego przemysłu terenowe go, spółdzielczości pracy i in­walidzkiej oraz rzemiosła. Jest to kwestia właściwego mode­lu organizacyjnego. Racjonal­ny podział zadań usługowych między wszystkie piony drob­nej wytwórczości, ekonomicz­no-organizacyjne powiązanie różnych ogniw działalności usługowej — m. in. w ramach koordynacji branżowej i tere- nowo-branżowej — mogą przy czynić się do właściwego roz­woju omawianej tu dziedziny.Działacze SD zajmują się kwestią usług w szerokim tego słowa znaczeniu. A więc inte­resuje ich także działalność oświatowa i kulturalna, ochro­na zdrowia, funkcjonowanie administracji i organów przed stawicielskich. W każdej z tych dziedzin przejawiły się w minionej kadencji ważne ini­cjatywy Stronnictwa. Dotyczy­ły one m. in. nowatorstwa i eksperymentów pedagogicz­nych oraz opieki lekarskiej nad młodzieżą szkolną, rozwo­ju amatorskiego ruchu arty­stycznego, bardziej efektyw­nej działalności służby zdro­wia i opieki społecznej. W za­kresie turystyki i wypoczyn­ku zwraca uwagę m. in. inicja tywa SD, zmierzająca do za­gospodarowania Szlaku Pia­stowskiego, co ma zarówno znaczenie krajoznawcze jak i ideowo-wychowawcze. Wspom nieć również trzeba o działa­niach na rzecz umacniania praworządności oraz uspraw­niania obsługi obywateli przez organy administracji państwo­wej i terenowej.Z tego niepełnego katalogu spraw, którymi zajmowała się i zajmuje wielkopolska orga­nizacja SD wyraźnie wynika, że podejmuje ona problemy istotne dla harmonijnego roz­woju społeczno-gospodarczego Wielkopolski.
M. Ł.

NASZE ROZMOWY

Sól ziemi naszej
czu, gdy rodziła się po raz dru gi niepodległa Polska.

— Obecne trudności w rolnictwie 
— mówi — to wszystko furda w po 
równaniu z tym co było zaraz po 
wyzwoleniu. Musieliśmy gospodar­
kę zaczynać od zera. Pozbiera­
liśmy wszystko ziarno jakie było, 
aby obsiać jak największe poła­
cie ziemi. W kilkanaście chabet 
obrobiliśmy wszystkie okoliczne 
majątki. Wiedzieliśmy: ziemia mu 
si rodzić, nie może leżeć odło­
giem. Mnie dziś serce boli, gdy 
widzę niezagospodarowane grunty 
— zwierza się gospodarz.Jan Olejniczak stara się in­tensywnie produkować w swoim wzorowym gospodar­stwie, wyspecjalizowanym w hodowli bydła zarodowego. Piętnaście dorodnych okazów krów, hodowlanych cieliczek i byczków opasowych rozpycha ciasne już ściany starej obo­ry. Gospodarz zamyśla o jej zmodernizowaniu tak, by me­chaniczne urządzenia zmniej­szyły do minimum wysiłek fi­zyczny przy obsłudze inwenta­rza. Ten plan zrealizuje za dwa lata. Teraz buduje dom dla siebie, siedmiorga dzieci i po­deszłych już wiekiem rodzi­ców. Nie musi martwić się o następcę na gospodarst-wie. bo ma trzech synów, wszyst­kich kształconych w techni­kach rolniczych różnych spe­

dyby zebrać wszystkie I TT dotychczasowe wersje planów kompleksowej gazyfikacji Wielkopolski, pow stałaby z nich gruba księga. W moim podręcznym archi­wum zachowały się notatki o tych planach z różnych okre­sów ub. 10-lecia.Najstarsza ze znanych mi wersji zamierzeń gazyfikacyj­nych pochodzi z r. 1963. Prze­widywała budowę dwóch ruro ciągów magistralnych, przeci­nających Wielkopolskę z po­łudnia na północ i z zachodu na wschód oraz sieci gazocią­gów okrężnych, doprowadza­jących gaz do poszczególnych miast. Gaz miał pochodzić z różnych źródeł: ze złóż na Podkarpaciu, ze śląskich kok­sowni, z wielkich centralnych wytwórni gazu mających pow stać we Wrocławiu i w Poz­naniu, a także z mieszalni płynnego gazu z powietrzem. Małe, stare i prymitywne ga­zownie węglowe, zamierzano oczywiście zlikwidować.Po odkryciu nowych złóż gazu ziemnego pod Lubaczo­wem oraz doprowadzeniu gazo ciągu ze Związku Radzieckie­go do zakładów chemicznych, położonych wzdłuż Wisły, wer sja ta upadła. Jej miejsce za­jęła inna, związana z budową nowej wielkiej gazowni w Po znaniu. Sądzono bowiem, że będzie ona mogła pokryć tak­że potrzeby gazowe Obornik, Rogoźna, Chodzieży, Ujścia i Piły. W projekcie planu na lata 1966 — 70 założono więc budowę gazociągu z Poznania do Piły.Jak wiadomo, ta wersja tak że nie uoczekała się realizacji. Lecz przyjęcie jej w pewnym okresie za pewnik, narobiło dużo zła. Chodzieskie Fabryki Porcelany i Porcelitu, Huta Szkła w Ujściu, Fabryka Ża­rówek i ZNTK w Pile, zbu­dowały bowiem swe plany pro dukcji na lata 1966 — 70 na założeniu, że otrzymają około 25 min m sześć, gazu rocznie z Poznania. Sporządzony rachu nek wykazał, że dla produko­wania tej ilości gazu w tam­tejszych gazowniach trzeba by było wydać 200 min zł. Gazo­ciąg w Poznaniu miał koszto­wać tylko 157 min zł. Lecz na tym nie koniec. Gaz produ­kowany w tamtejszych gazcw niach, nawet zmodernizowa­nych, kosztowałby od 1,6 do 2,5 złotego za m sześć. Dopro­wadzany z Poznania — tylko 0,75 złotego.

cjalności . Najstarsza z córek po technikum mleczarskim już pracuje w swoim zawodzie. Od najmłodszych lat wszcze­piano młodym Olejniczakom miłość do ziemi rodzinnej, o której tak pięknie umiał po­wiedzieć na zjeździe powiato­wym ZSL ich ojciec:
— Ta ziemia, po której chodzę, 

to kawał mojej ojczyzny, to ka­
wał Polski, którą kocham. Razem, 
w' zgodzie i harmonii rozwiązy­
wać musimy po obywatelsku tru­
dne sprawy codzienności. Róbmy 
to co do nas należy. Uprawiajmy 
ziemię, by darzyła nas plonami...Robi to Jan Olejniczak i tak postępują jego sąsiedzi z Kro­bi Starej, czynią to od lat in­ni gostyńscy rolnicy, dając państwu tyle zboża i mięsa co niejedno województwo w na­szym kraju. Ambicją każdego gostyńskiego chłopa jest, aby produkcję zwiększyć, ale też muszą być po temu warunki.Oprócz ekonomicznych wa­runków zwiększenia produk­cyjności w gospodarstwach in­dywidualnych. Jan Olejniczak widzi jeszcze jeden, jego zda­niem najważniejszy, bo wyz­walający ludzką ambicję. U- waża. że należy podnieść w o- czach młodzieży społeczna, nie zwykle ważną funkcję zawo­du rolnika.Nasz rozmówca jest zbyt doś

Przy takim rachunku za­niechano oczywiście moderni­zacji tamtejszych gazowni i postawiono na gaz z Pozna­nia.Kolejne wersje planów gazy fikacji Wielkopolski powsta­wały po odkryciu złóż gazu ziemnego pod Ostrowem. Pierwsza wersja, przedstawio­na w lipcu 1968 roku na wo­jewódzkiej naradzie przewidy wała, że w latach 1969 — 1971 położony zostanie rurociąg, łączący ostrowskie złoża ga­zowe ze Śremem, Poznaniem i Piłą, a w latach 1970 — 1972 zbuduje się następny, biegną­cy z Ostrowa przez Miejską Górkę i Głogów do Zielonej Góry. Pieniądze na ten cel wydzielono. Rury — także.Mówiono też o potrzebie bu dowy gazociągu do Turka i Koła z odgałęzieniami do Ko­nina i Pątnowa oraz do Kłoda­wy. Lecz wiążących decyzji w tej sprawie wówczas jesz­cze nie podjęto. Wszystko wskazywało więc na to, że pierwszeństwo będzie miał ga zociąg biegnący do Poznania i dalej do Piły.W rok później i ta wersja planu przestała być aktualna.W czerwcu 1969 roku Zjed­noczenie Przemysłu Gazowni­czego w Warszawie przesłało Wielkopolskim Okręgowym Zakładom Gazownictwa w Po znaniu wytyczne do dyskusji nad projektem planu na lata 1971 — 75. Z wytycznych tych wynikało, że budowa gazocią­gu do Poznania i Piły zostanie zakończona dopiero w roku 1973, a więc 2 lata później, niż to wynikało z poprzedniej wersji planu. Drugi gazociąg, który pierwotnie miał w 1972 roku dotrzeć do Zielonej Góry, w nowej wersji skrócono do zagłębia miedziowego w Głogo wie. Za najpilniejsze zadanie uznano natomiast doprowadzę nie gazu do elektrowni „Ada­mów” w Turku. Wytyczne przewidywały, ze gaz miał tam dotrzeć już w roku 1971.W gronie ludzi zaintereso­wanych szybkim doprowadze­niem gazu do Śremu, Pozna­nia, Chodzieży, Ujścia i Piły, ta niespodziewana decyzja wy wołała konsternację. Słyszałem opinie, że władający gazem ziemnym resort górnictwa i energetyki, wyżej stawia swo­je własne interesy, niż potrze­by ludności oraz fabryk in­nych resortów.

wiadczonym działaczem, żeby tylko wzniosłymi ideami kar­mić swoje potomstwo. Stara się swoim dzieciom stworzyć takie warunki bytowania na wsi, aby nie czuli się upośle­dzeni wobec swoich rówieśni­ków z miasta. Dlatego naj­pierw ten dom, obszerny, wy­godny, z łazienką i wszelkimi wygodami jak w mieście. Prze prowadzą się jeszcze w tym ro ku. Rozumie, że młodzi powin ni mieć czas na odpoczynek, ba, nawet na urlop, żeby mogli poznać kraj, w którym żyją. Muszą • się przewietrzyć po świecie, żeby nie myśleli, że gdzie indziej to raj.Stara szkoła polskiego patrio tyzmu i wychowania znów za­owocuje w pokoleniu najmłod szym. Jakie to będą owoce — czas okaże. Przed młodymi O- lejniczakami otwarta droga działania, do której przygoto­wali ich rodzice i szkoła. Jan Olejniczak ukończył tylko uniwersytet ludowy, lecz na tym nie poprzestał. To był tyl­ko wstęp do uniwersytetów ży cia społecznego, w którym tak czynnie uczestniczy, wielokrot­nie honorowany dyplomami i odznaczeniami. Jest kawale­rem Krzyża Kawalerskiego Orderu Odrodzenia Polski. Ja­ko długoletni działacz ludowy, został na ostatnim zjeździe

Opinie te nie są pozbawione pod 
staw. Jak wiadomo departament 
inwestycji tego resortu pomylił 
się w ocenie wydajności ko­
palni węgla brunatnego, zaopa­
trującej w paliwo elektrownie 
„Adamów”. Aby w pełni wykorzy 
stać moc tej dużej i nowoczesnej 
elektrowni, trzeba dowozić do 
niej miał węglowy ze Śląska. Jest 
to kłopotliwe, gdyż najbliższa sta 
cja kolejowa leży 20 km od elek 
trowni. Doprowadzenie do pale­
nisk gazu ziemnego niewątpliwie 
ten kłopot rozwiąże.

Ale przecież budowa kopalni 
węgla brunatnego pochłonęła 2,5 
miliarda złotych. Budowa elek­
trowni — niewiele mniej. Ponadte 
— nie jest ona przystosowana d® 
spalania gazu. Trzeba ją przebudo 
wywać, co także pochłonie grube 
miliony. Czy w celu naprawiania 
jednego błędu, trzeba popełniać 
drugi?Wiele argumentów przema­wia przeciwko spalaniu ostrowskiego gazu w potęż­nych paleniskach tej elektrow ni.

Po pierwsze: ostrowskie złoże 
gazowe nie jest duże. Dla gospo­
darstw domowych może starczyć 
na 100 lat, l,ecz jeśli dorwą się 
do niego takie żarłoki jak elek­
trownia, to może ono wyczerpać 
się stosunkowo szybko. Wtedy ru 
rociągi staną się bezużyteczne.

Po drugie: jeśli nie da się gazn 
gospodarstwom domowym, to bę­
dą one zużywać węgiel kamienny. 
Czy tak czy siak, trzeba więc bę­
dzie węgiel do Wielkopolski do­
wozić. Tyle, że w większej ilości, 
bo wiadomo, że małe paleniska 
węglowe są mniej ekonomiczne 
niż wielkie.

Po trzecie: energia gazowa trak 
towana jest na całym świecie za 
równie szlachetną, co energia 
elektryczna. Więc czy jest sens 
zamieniać jedną na drugą i przy 
tym tracić? Bo sprawność ener­
getyczna kotłów elektrowni sięga 
tylko 40 procent.Jest więc nad czym się za­stanawiać. Warto sporządzić kompleksowy, spo­łeczny rachunek strat i zy­sków. Bo mimo, iż gazociąg do Adamcwa już wszedł w fazę realizacji, to jednak wca le nie musi kończyć się w elektrowni. Równie dobrze może dostarczać gaz mieszkań com Ostrowa, Skalmierzyc, Kalisza i Turka.Gaz jest najcenniejszym i najwygodniejszym paliwem w gospodarce bytowo-komunal- nej. Stwarza możliwości od­czuwalnej poprawy stopy ży­ciowej dziesiątek tysięcy ro­dzin w Wielkopolsce. Czy na­leży z tej możliwości teraz re­zygnować?

PIOTR CHOJNACKI

MnniRT^

Jan Olejniczak: ...,,W zgodzie i harmonii rozwiązywać musimy po obywatelsku trudne sprawy codzienności”...
Fot. — K. Przychodzki

powiatowym ZSL wybrany w skład plenum i na delegata na zjazd wojewódzki.Od takich gospodarzy jak Jan Olejniczak i jemu podob­ni zależy obecnie poziom pol­skiego rolnictwa, a do jego dzieci należy przyszłość. To oni stanowią sól ziemi, którą tak całym sercem umiłowali.
MARIA POLCYNOWA
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PAKISTAN

O co toczy się walka? Wczoraj i dziś
We wschodniopakistań- skiej wiosce Baidjana- thala, połażonej w odle­głości dwóch kilometrów od granicy z Indiami, proklamo­wano w sobotę niepodległość Bangla Desz (Kraj Bengalski). Zapowiedziano to zresztą już przed miesiącem — 26 marca br., w dniu, kiedy rząd cen­tralny prezydenta Yahyi Kha­na wprowadził do akcji w Pa­kistanie Wschodnim siły zbrój ne.Od tego czasu miasta wschodniopakistańskie stały się sceną krwawych wyda­rzeń, w których zginęły, nie­raz zabijane w okrutny sposób, dziesiątki (niektórzy twierdzą, że setki) tysięcy ludzi. Armia, wspomagana działaniami lot­nictwa. nie zdołała jednak zła mać oporu ludności domaga­jącej się dla siebie nie gor­szych warunków życia, jakie istnieją w Pakistanie Zachod­nim.

Spadek po kolonializmieIstotą obecnych wydarzeń w Pakistanie jest to, że pro­wincja wschodniopakistańska przez całe lata czuła się we własnym niepodległym pań­stwie, jak kolonia prowincji zachodniej.Źródła tej sytuacji sięgają czasów, kiedy kolonizatorzy brytyjscy musieli odejść z subkontynentu indyjskiego.Także tutaj dała o sobie znać s*ara zasada brytyjskiego ko- 1nnializmu: ..dziel i rządź”. Dawniej Anplicy wykorzysty­wali dla swoich celów sprzecz ”nści miedzy Doszczętnymi ’-<dażptami indyjskimi. W o- hresie zaś, kiedy w^ma^aly ‘de dążenia wolnościowe, kolo nizator/y zaczęli przeciwsta­wiać sobie wzajemnie ludność wyznającą hinduizm i maho- metanizm. żeby w ten snosób osłabić dażenia niepodległoś­ciowe. Jest charakterystyczne, że przedłem na subkontvnen- cie indyjskim nie notowano waśni religijnych.Różnice religijne łaczvłv sie często z różnicami językowymi oraz' sprzecznościami kaso­wymi. co ułatwiało Anglikom wywołanie antagonizmów mie dzy wyznawcami hinduizmu i islamu. Wykorzystując te sy­tuacje opuszczający subkon- tvnent indyjski Anglicy, za- oiancwali jego nodział na dwa państwa — Indie i Pakistan, których granice wyznaczyły religie wyznawane przez lud­ność. Tak w sierpniu 1947 r. nagodził sie Pakistan: pań- stwo-dziwoląg. złożone z dwóch’ odległych od siehip o 1 600 km części, przedzielo­nych obszarem Indii.
Sytuacja ta zrodziła wiele pro­

blemów politycznych i ekonomicz 
nvch. Naruszona została ukształ­
towana przez dziesięciolecia struk 
tura gospodarcza subkontynentu 
indyjskiego.

Bogactwem Pakistanu Wschod­
niego jest juta. Przed rokiem 1947 
stad pochodziło aż 90 proc, pro- 
d”kowanego na Półwyspie Indyj­
skim surowca juty; jednak nie 
było tutaj ani jednej fabryki prze 
twórczej. Te z kolei pozostały na 
terytorium Indii, bez zaplecza su-rów.

Nagrodzeni w konkursie 
„Głosu" i PZU

M a świąteczny konkurs zorga­
nizowany przez redakcję 

Głosu" i Państwowy Zakład U- 
bezpieczeń wpłynęło 7 650 odpowie 
dzi. Większość trafnych rozwiązań 
świadczy o tym, że konkurs był 
stosunkowo łatwy. Prawidłowa od­
powiedź brzmi: „UBEZPIECZ SIĘ 
W PZU”.

W wyniku komisyjnego losowa­
nia nagrody w postaci bonów to­
warowych otrzymują:

I nagrodę — 2 000 zł — Iwona Zan 
decka — Nowy Dwór, pow. Poz­
nań, poczta Kobylnica,
n nagrodę — 1 000 zł — Anna Ry- 

barczyk — Słupca, ul. ZMW 5, 
III nagrodę — 500 zl — Teresa Kml 
ta — Wojnowo, poczta Długa Gośli 
na. pow. Oborniki.

5 nagród po 300 zl otrzymują: 
Aurelia Szubkowska, Poznań, ul. 
Piotra Ściegiennego 67 m. 11, Zo­
fia Borusiak — P-ń, ul. Szama­
rzewskiego 60 m 62. Jacek Bielaw­
ski — Szamotuły, Aleja 1 Maja 36, 
Jan Wojciechowski — Puszczyko­
wo 3. ul. Nowe Osiedle 12. Janusz 
Akrezewski — Luboń 3, ul. Zabi- 
kowska 62 g m 12:

Nagrody po 200 zl wylosowali: 
Barbara Rudzik — P-ń, ul. Grodzi 
ska 22 m. 4, Stanisława Kierzkow- 

rowcowego. Podobnie cały prze­
mysł tekstylny pozostał w In­
diach, chociaż trzecia część ogółu 
upraw bawełny znalazła się w Pa 
kistanie.

Podział na dwa państwa spowo­
dował ponadto wędrówkę ludów: 
ucieczkę 6 milionów wyznawców 
hinduizmu z Pakistanu i 7 milio­
nów mahometan z Indii. Wywo­
łany przez kolonizatorów fana­
tyzm religijny doprowadził przy 
tym do mordów dokonanych na 
tysiącach ludzi.

Różnice między prowincjamiW samym Pakistanie pro­wincja zachodnia, od począt­ku odgrywała rolę dominują­cą, w wyniku czego co pewien czas dochodziło do starć mię­dzy ludnością wschodniopa- kistańską a władzami central­nymi. W 1950 r. ludność Paki­stanu Wschodniego używająca języka bengali skutecznie za­

protestowała przeciwko próbie narzucenia jej języka urdu, używanego w prowincji za­chodniej. Przepaść między dwoma prowincjami rodziły jednak przede wszystkim róż­nice ekonomiczne i społeczne. Politycy wywodzący się z Pakistanu Wschodniego przy­taczają na ten temat sporo faktów.Istotną rolę w Pakistanie Wschodnim, nawiedzanym często przez cyklony, ma do odegrania komitet badań at­mosferycznych. Jego budżet wynosi jednak tylko 40 tys. rupii, podczas gdy podobny komitet w Pakistanie Zachod­nim, gdzie cyklony pojawiają się rzadziej, ' dysponuje sumą aż 50 min rupii.
Polowa wpływów dewizowych 

Pakistanu pochodzi z prowincji 
wschodniej, ale towarów z im­
portu trafia tutaj 2,5 raza mniej 
niż do prowincji zachodniej. Pro­
wincja wschodnia daje ponad 70 
proc, dochodu narodowego, ale 
na gospodarkę komunalną otrzy­
muje np. tylko 30 proc, całości w 
całym państwie. Podobnie nieko­
rzystnie kształtują się proporcje 
na inwestycje w innych dziedzi­
nach. Przy tym wszystkim potrze 
by słabiej uprzemysłowionego Pa­
kistanu Wschodniego (85 proc, lud 
ności mieszka na przeludnionej 
wsi) zawsze były większe niż pro­
wincji zachodniej. Tu przeciętny 
dochód na mieszkańca jest o 30 
proc, niższy niż na zachodzie.

Program Ligi AwamiZ tej sytuacji w Pakistanie Wschodnim zrodził się pro­gram politycznych żądań, któ­re miały być spełnione przez rząd centralny i parlament w wyniku grudniowych wybo- Zwyciężyła w nich, bez-

ska — Pogrzybów, pow. Ostrów, 
Teresa Mądra — Gostyń, ul. PPR 
5; Danuta Zaburda — P-ń, ul. Pro 
mienista 102 m 5a, Stefania Grześ­
kowiak — Ostrów Wlkp. Raszków 
ska 64 m 3;

Nagrody po 100 zl wylosowali: 
Stefania Anioła — P-ń, ul. Klono­
wa 6 m 25, Kazimiera Leonarska 
— Czerwona Wieś pow. Kościan. 
Renata Borowska — Wronki, ul. 
Partyzantów 7c m 13, Jan Stróżyk 
— P-ń, ul. Łozowa 94a m 14. Łucja 
Jaskulska — Luboń ul. Mazurka 
9; Tadeusz Strojny — P-ń, Pow­
stańców Wlkp. 12 m 2, Sławomir 
Ambrożewicz — Mosina — ul. O- 
grodowa 3, Mieczysław Grześko­
wiak — P-ń, ul. Dzierżyńskiego 
285 m 4 Krystyna Chałupka — 
P-ń, ul. Szamotulska 64a m 1, Mag 
dalena Łakoma — Czerwonak, ul. 
Szkolna 6, Marian Wojciechowski 
— P-ń, Lumumby 13 m 1, Włodzi­
mierz Kuberski — P-ń, Matejki 
56/7. Teresa Sikora — P-ń, ul. Mar 
Celińska 6 m 22, Lutosław Niem- 
czewski — P-ń, ul. Jeżycka 50 m 
20. Jolanta Szczepańska — P-ń, ul. 
Małeckiego 17 m 5.

Wszystkim zamiejscowym nagro­
dy — PZU wyśle pocztą. Od dnia 
28 bm. nagrodzeni z Poznania pro 
szeni są o zgłoszenie się po od­
biór wylosowanych bonów w gma 
chu PZU. pl. Młodei Gwardii 8, 
nok. 4. (js) 

względną liczbą miejsc w par lamencie ogólnopakistańskim (167 na 313) wschodniopaki- stańska, umiarkowanie postę­powa partia burżuazyjna Li­ga Awami. Dało to jej okazję do bardziej stanowczego niż w przeszłości przedłożenia po­stulatów prowincji wschodniej. Najistotniejsze z nich wymie­rzone były zwłaszcza przeciw­ko zdominowaniu administra­cji państwowej przez zachod­nich Pakistańczyków, którzy stanowią 90 proc, aparatu pań stwowego oraz korpusu oficer skiego armii, a także przeciw koncentracji inwestycji w Pa­kistanie Zachodnim.Było to więc żądanie rów­nych praw dla obu prowincji. Dopiero później, gdy rząd cen tralny odrzucił te postulaty i skierował armię dla rozpra­

wy z ludnością wschodniopa- kistańską, politycy Ligi Awa­mi zapowiedzieli ogłoszenie niepodległości.
*Krwawe starcia w Pakista­nie Wschodnim przedłużają się. Rząd centralny ogłasza ko munikaty o opanowaniu sy­tuacji w kolejnych miastach. Każdego dnia uchodźcy wschodniopakistańscy prze­kraczają granice Indii. Jednak na wsi (olbrzymia większość terytorium) powstają oddziały partyzanckie.Republiki Bangla Desz nie uznało dotychczas żadne pań­stwo, decyzję taką rozważa jednak rząd Indii.Związek Radziecki w orę­dziu przewodniczącego Prezy­dium Rady Najwyższej — N. Podgórnego zaapelował 2 kwietnia br. do prezydenta Y. Khana o zaprzestanie roz­lewu krwi i pokojowe uregu­lowanie sporów.Sprawy zaszły jednak tak daleko, że — niezależnie od tego, jak zakończy się ten krwawy dramat — państwo pakistańskie nie będzie mogło istnieć na takich samych za­sadach, jak przed 26 marca 1971 roku.

TADEUSZ KACZMAREK

.............. ....................................-

PONIEDZIAŁEK
16.40 — Dla dzieci — „Zwierzyniec” 

— w progr. m. In. film z serii 
— „Augie-Doggie“ i „Wally Ga- 
tor“.

17.25 — „Echo stadionu”.
18.00 — „Sportowe obrachunki” —
18.15 — „Wynalazcze debiuty”.
18.30 — „Panorama Lubuska”.
18.45 — Magazyn Postępu Technicz 

nego.
20.05 — Teatr Telewizji — Anna 

Swirszczyńska — „Orfeusz” — 
reżyseria — Krystyna Skuszan- 
ka. Wykonawcy — aktorzy scen 
wrocławskich.

21.20 — „W pustyni, w puszczy i w 
studio” — cz. I rep. scenariusz i 
real. Tadeusz Kraśko.

21.45 — „.„ że dni nasze, dni wio­
senne” — program estradowy — 
Reżyseria Andrzej Wasylewski. 
Wykonawcy — aktorzy scen kra 
kowskich.

WTOREK
10.00 — „Egoistka” — film fab. 

prod. radź.
12.45 — Przysposobienie Rolnicze — 

„Produkcja hodowlana w gos­
podarstwie”.

13.55 — Przysposobienie Rolnicze — 
„Produkcja hodowlana w gos­
podarstwie”.

16.40 — TV Ekran Młodych.
18.05 — „Wspomnienie o bitwie” — 

film TYP.
18.30 — Wizytówka kompozytora.
18.45 — „Ludzie, inicjatywy, pro­

pozycje”.
20.00 — „Egoistka” — film fab. 

prod. radź.
21.30 — Tańczy Wojciech Wiesioł- 

łowski.
21.45 — Panorama potrzeb — pro 

gram ekonomiczny.

ŚRODA
8.45 — „Krupp i Krause” — film 

fab. prod. NRD — cz. III.
12.45 — Z cyklu „Wybieramy za­

wód”.
16.40 — Dla młodych widzów —

Ucieszyłem się z pracy popularno - naukowej 
Zygmunta Bieleckiego 

i Ryszarda Dębowskiego — 
„36 dni 1. IX. - 6. X. 1939 r.“, wydanej przez MON. Jest to potrzebny, kronikarski zapis wojny obronnej Polski prowa dzonej we wrześniu — paź­dzierniku 1939 r., zapis w układzie kalendarzowym od salw pancernika Schleswig- Holstein po złożenie broni przez Samodzielną Grupę Operacyjną „Polesie" gen. Kleeberga w dniu 6 paździer nika. Podkreślam tę datę. Od lat należę do tych, którzy walczą z dosyć upowszech­nionym u nas a narzuconym przez propagandę hitlerow­ską fałszywym chronologicz­nie obrazem wydarzeń 1939 r. — gdzie za tezą niemiecką o wojnie (Rolf Bathe — „Der Feldzug der 18 Tage, Chro- nik des polnischen Dra- mas“) w nieświadomy, ale po litycznie niebezpieczny spo­sób pomniejszaliśmy wysiłek zbrojny żołnierza i całego na rodu polskiego. Prawda jest natomiast taka, iż działania polsko-niemieckie w 1939 ro ku trwały pełnych 36 dni, kie dy regularne oddziały Woj­ska Polskiego nie złożyły bro ni. A walka wszakże nie usta­ła aż po wyzwolenie w ogóle ani na chwilę...W okresie setnej rocznicy zrywu francuskich komunar- dów ukazało się nowe wyda­nie książki Stanisława 

Strumph-Wojtkiewicza — „Bit­
wa o Paryż", z nerwem napi­sanej opowieści o tamtych gorących dniach francuskiej stolicy, o powszechnym udzia le mas, o ogromnym entuz­jazmie i twórczym wkładzie
Diagram nr 34

(W. Sokow)

Białe zaczynają i wygrywają.

KRZYŻOWNICA

Popularnym debiutem warcabo­
wym jest tzw. krzyżownica. Po 
pierwszych posunięciach w tym

„Trzy pstre przepiórzyce” z cy­
klu — Telewizja i ty.

17.10 — Polska Kronika Filmowa.
17.20 — Magazyn ITP.
17.35 — „Odnowa miasta”.
18.20 — „Z perspektywy Instytu­

tu”.
18.40 — Z cyklu — „Wielcy znani i 

nieznani” — „Com sobie uło­
żył, to wypełniłem”.

20.00 — „Krupp i Krause” — film 
fab. prod. NRD (cz. III).

21.05 — „Światowid”.
21.35 — „Forma i treść” — XXIV 

program z cyklu — „Słucha­
my i patrzymy” — Reżyseria — 
Ryszard Ray-Zawadzki.

CZWARTEK
16.40 — Ekran z bratkiem.
17.45 — „W Ardżesz” — rep. z ru­

muńskiego miasta.
18.00 — „Poznań literacki”.
18.15 — Ludzie wielkiej budowy — 

rep.
18.40 — „Rytmy południowoame­

rykańskie”.
19.10 — „Przypominamy, radzi­

my...”
20.05 — „Matka chrzestna” — re­

portaż.
20.20 — „Podwójna gra” — film 

fab. prod. angielskiej od lat 
16-stu.

21.30 — „O stanie oświaty” — roz­
mowa z prof. dr. Janem Szcze­
pańskim.

21.50 — Przegląd muzyczny — pro 
wadzi Ludwik Erhardt.

PIĄTEK
10.00 — „Jutro Meksyk” — film 

fabularny prod. polskiej.
16.40 — Dla dzieci — „Pora na 

Telesfora” — ..Rozmowy ze smo 
kiem”. — .Gość ze Smokolan- 
dii” — ..Kot w butach”.

kobiet, o roli Polaków w tym zwrotnym okresie.Zastanawia mnie niekiedy mały odgłos krytyki na pisar stwo Wiesława Jażdżyńskie- 
go, który ambicjami pisar­skimi sięga po próbę ukaza­nia złożonych dróg losu pol­skiego na przestrzeni obecne go wieku, usiłuje ukazać prze miany w psychice narodo­wej, w sposobie reagowania i myślenia. Temu tematowi poświęcona jest także książ­ka „Pomnik bez cokołu", godna szerokiego polecenia,

Z ksiqżkq na tyodważna, atakująca wprost złożone nieraz problemy po­lityczne, na tle losów jednej rodziny ukazująca złożoność problematyki moralnej i poli­tycznej, z naciskiem szcze­gólnym na okres dwudziesto­lecia międzywojennego. Akcja skonstruowana jest żywo i barwnie, styl potoczysty, syl­wetki bohaterów zarysowa­ne trafnie psychologicznie.Satysfakcję sprawia mi po­stępująca dojrzałość pisarska 
Jerzego Grzymkowskiego. No wy tom jego prozy, powieść 
„Zderzenie", jest psychologi­cznie, trafnym malunkiem człowieka, przeżywającego narastające w nim komplek­sy pookupacyjne, co go w końcu doprowadza do osobi­stego dramatu. Powieść utrzy mana w tonie retrospektyw­nej spowiedzi zadziwia umie­jętnością sięgnięcia w złożo­ne podkłady psychiki ludz­kiej, ukazywanej na tle głę­boko udramatyzowanych ukła dów sytuacyjnych.

uwodni

otwarciu partii warcabowej 
(l.c3-dl, dt;-e5 2.b2-c3, e7-d6 3.e3-f4) 
bierki w centrum szachownicy 
formują się w rodzaj krzyża. 
Gra „krzyżownica” nie ma 
efektownych kombinacji, w prze­
ciwieństwie do partii „miejskiej”. 
Za to, w tym debiucie jest więcej 
ukrytych możliwości pozycyjnych, 
wymagających uwagi i ostrożności 
gracza. Warcabiści, którzy lubią 
szybko atakować i bez zwłoki roz­
wijać grę, zwykle unikają krzy- 
żownicy, w której gra rozwija się 
powoli, a uzyskaną przewagę po­
zycyjną niełatwo można wyko­
rzystać. Krzyżownica, podobnie 
jak partia „miejska”, dzieli się na

17.20 — „Nie tylko dla pań”.
17.40 — „Kronika tygodnia”.
18.00 — Kraj — tygodnik społecz­

no-polityczny.
18.30 — Dymitr Szostakowicz — III 

Symfonia „Pierwszomajowa” — 
Wykonawcy — Orkiestra Pań­
stwowa Filharmonii Śląskiej w 
Katowicach oraz chór mieszany 
„Ogniwo”.

20.00 — „Z majowym pozdrowie­
niem” — progr. estradowy 
(transmisja z Hali Sportowej w 
Łodzi).

22.15 — „Hydrozagadka” — film 
prod. TVP.

SOBOTA
7.55 — Sprawozdanie z manifesta 

cli 1-MAJOWYCH w kraju i za 
granjcą — (ok. 12.30 koniec po­
chodu).

13.00 — Budowniczowie Polski Lu­
dowej — reportaż.

13.30 — Tańczą i śpiewają zespoły 
ludowe — laureaci ogólnopol­
skich festiwali folklorystycz­
nych.

14.15 — Z cyklu — „Piórkiem i 
węglem”.

15.00 — Dla młodych widzów — 
„Z piosenka i tańcem przez 
Polskę” — występ dziecięcego 
zespołu pieśni i tańca Domu 
Kultury Huty ..Stalowa Wola”.

15.30 — Film fabularny.
17.00 — „Czeremcha i bez” — reży­

seria — Witold Filier. Wyko­
nawcy — Bogdan Łazuka. Mie­
czysław Stoor. Andrzej Stoc­
kinger, Ignacy Machowski i 
inni.

18.00 — Międzynarodowy mitting 
lekkoatletyczny z ok. Święta 1 
Maja — Sprawozdanie 7e Sta­
dionu BKS .Skra” w W-wie.

20.20 — „Śpiewająco i tańcząco” — 
progr. rozrywkowy — scenariusz

Warto też zajrzeć w woj­skowy dzień dzisiejszy. Zwła szcza pasjonujące to bywa w sprawach morskich, tak bar­dzo przyciągających mło­dych. Przyjemnie, z humo­rem, lekkim stylem, napisa­ne są wspomnienia komando 
ra Andrzeja Ujazdowskiego 
— „Wspomnienia z pokładu", dzieje dowódcy wielu okrę­tów, po niszczyciele włącz­nie, już w bezpośrednio po­wojennym okresie. Wiele tu humoru, sporo przygody.Muszę przyznać, że choć często spieram się z opinia­mi Jerzego Putramenta, lu­bię jego pisarstwo już choć­by tylko za zadziorność sty­lu, za temperament i swadę. Tym razem otrzymujemy nie nową powieść, ale zbiór felietonów „W stylu dowol­
nym", pisanych dla prasy codziennej w latach 1966 — 1970. Okazuje się, że felieto­ny te wcale nie zwietrzały, nie tylko dlatego, iż wiele spraw nadal domaga się in­terwencji felietonisty, ale i dlatego, że dają one pogląd na niektóre potyczki czy na­wet całe batalie staczane raz w sprawach błahych, kiedy indziej w najbardziej istot­nych. Czyta się to lekko, cza­sem ze skrzywieniem, cza­sem z pełną aprobatą, ale zawsze z zainteresowaniem.Na zakończenie informacja dla zbieraczy wartościowej serii BKD (Bitwy, kampanie, dowódcy). Ukazały się dwa nowe tomiki. Pierwszy to 
„Władysław Jagiełło 1350 — 
1434", pióra Stefana M. Ku­
czyńskiego, a więc najlepsze go chyba znawcy okresu I je go zagadnień. Druga, to 
„Warna 1444“, też autorstwa niepośledniej miary, bo Ka­
rola Bunscha.
EUGENIUSZ PAUKSZTA

liczne warianty. Rozróżnia się m. 
in. krzyżownicę klasyczną, lewą 
krzyżownicę (w niej gra rozwija 
się na lewym skrzydle szachowni­
cy), krzyżownicę odwrotną.

Oto znamienny przykład krzy- 
żownicy:

białe: M. Utkin
czarne: W. Lisenko

I.c3-d4, d6-e5 2.d2-c3, e7-r!6
3.e3-f4, b6-a5 4.f2-e3, c7-b6 5.gl-f2, 
b8-c5 6.d4:b6, a5:c7 7,e3-d4, a7-bS 
8.a3-b4, b6-c5 9.d4:b6, c7:a5 10.c3-d4? 
Błąd. Białe nie widzą dalszej 
ukrytej kombinacji, która rozbija 
wszystkie ich plany.

10. ...a5:c3 U.b2-a3, c3-b2 12.al:c3. 
h6-g5 13.f4:h6, d6-c5 14.d4:ba 
15.g3:e5, f6:b2 i białe poddały sic.

Rozwiązanie studium Sokow • 
(p. diagram nr 34): l.gl-h2!, g5-f 
2.c5-b6, d2-cl 3,b6-c7, cl-a3 4.c7-d8 
a3-c5 5.h2-gl, f4:h2 6.f2-g3, h2:r 
7.gl:a7, f4-g3 8.d8-b6, g3-h2 9.b6-gl i 
białe wygrywają.

Antoni Marianowicz 1 Rysza- 
Marek Groński. — Wykonawca 
aktorzy scen gdańskich.

21.50 — „Kocie ślady” — film faK 
prod. TVP. (sensacyjno-kryn-: 
nalny).

23.05 — „Kram z piosenkami” —

NIEDZIELA
8.35 — Nowoczesność w domu i 

zagrodzie.
9 — Dla młodych widzów — TV

Klub Śmiałych — „Pożar” — 
film z serii ..Bella i Sebastian”.

10.00 — Transmisja łączona: z mo 
tocrossowych mistrzostw świa­
ta w klasie 250 ccm (Szczecin) 
oraz z wyścigu kolarskiego o 
Puchar MON.

13.00 — Stanisław Moniuszko — 
opera ..Halka” — montaż tele­
wizyjny. Wykonawcy — soliści, 
chór, balet i Orkiestra Państwo 
wej Opery im. Stanisława Mo. 
niuszki w Poznaniu nod dyr. 
Mieczysława Nowakowskiego.

14.30 — Polska Kronika Filmowa.
14.40 — Przemiany.
15.10 — Dla dzieci — Jadwiga Ży­

lińska — „Świniopas” — wg H. 
Ch. Andersena. Inscen. i reży­
seria — Janina Kilian-Stanisław 
ska. Udział biorą aktorzy Te­
atru Lalki w Lublinie. Widowi­
sko Państwowego Teatru Lalki 
i Aktora im. Hansa Christiana 
Andersena w Lublinie.

1610 .”Nauka i technika” —
Olimpiada wiedzy o Polsce i 
świecie współczesnym).

17.00 — „Cyrk w Karlinie” — pro­
gram TV Czechosł.

18.05 — Śpiewa Jerzy Połomski.
18.40 — Dialogi historyczne — Hu­

go Kołłątaj i Konstytucja 3 
Maja.

20.00 — „Sierpniowa niedziela” — 
film fab. prod. włoskiej

21.40 — strofy poezji świata — 
„Bzy spaliła burza'’ — (poezja 
rosyjska). Scenariusz — Stani­
sław Grochowiak i Witold Rut­
kiewicz.

CODZIENNIE: Dobranoc — 19.20; 
Dziennik lub Monitor — 19.30; 
Politechnika — 15.20 i po godz. 
22.35 (z wyjątkiem soboty i nie­
dzieli). (b)
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Sobota i niedziela na Chwiałkowskiego Marian Zieliński

Polska —NRF w gimnastyce
i i do Poznania reprezentacje gimnastyczne NRF1^5 . Tl W SObOtę ‘ nied«e>Q międzypaństwowy poje-
S ? T,e niews'tP"wie sprawdzianem stanu przygoto­
wań do mistrzostw Europy, które odbędą się w maju w Madrycie.

W skład ekipy gości wchodzi 
aktualny mistrz NRF 26-letni Hei- 
ko Reinemer, mistrz NRF z 1969 r. 
1 najsilniejszy aktualnie punkt re­
prezentacji Walter Moessinger. 
Najmłodszym zawodnikiem gości, 
jednym z pewniejszych kandyda­
tów do reprezentacji olimpijskiej 
jest 19-letni Eberhard Gienger. Po 
nadto w skład drużyny wchodzą 
Hermann Hoepfner, Bernd Effing, 
Erich Hess i rezerwowy Guenther 
Brockmann. Trenerem reprezenta­
cji NRF jest Eduard Friedrich. Za­
wodnicy niemieccy zdają sobie 
sprawę — jak nas zapewnił kie­
rownik ekipy NRF. dr Josef Goe-
hler — z tego, 
nie wygrać z 
Zależy im na 
szym wyniku.

że nie będą w sta- 
zespołem polskim, 
jak najkorzystniej-

Trener drużyny polskiej Henryk 
Gaca poinformował podczas kon­
ferencji prasowej, że z 8 kandyda­
tów do naszego zespołu Jerzy Kru 
źa uległ kontuzji. Reprezentacyjną 
szóstkę stanowić będą prawdopodo 
bnie Andrzej Szajna z Bydgoszczy, 
Wilhelm, Mikołaj i Sylwester Ku­
bicowie z Radlina. Stefan Demel z 
Poznania oraz Mieczysław Strzał­
ka z Bielska Białej. W rezerwie 
jest Ireneusz Nawara z Warszawy.

Sędziami neutralnymi meczu bę­
dą Antoni Beran, (CSRS), Sandor 
Urvari (Węgry) i Hubert Noug- 
nier (Francja), a sędzią głównym 
Stanisław Wiktor.

Spotkanie rozpoczyna się w so­
botę o gotlz. 17 a w niedzielę o 
godz. 11 w Ośrodku Sportowym 
przy ul. Chwiałkowskiego. (d)

Doping poturecku
„Najbardziej niezwykła afera 

dopingowa w historii piłkarstwa: 
młoda piękność ofiarowała się w 
nagrodę tureckim piłkarzom” — 
oto tytuł artykułu, który ukazał 
się na łamach wielkiego dzienni-
ka hamburskiego „Bild 
tung”.

Dziennik donosi, że przed 
czem eliminacyjnym do
strzostw Europy NRF

Zei-

me- 
mi-

Turcja,
który zostanie rozegrany w naj­
bliższa niedzielę w Istambule, naj 
bardziej nonetna tancerką turec­
ka. snecjalistka od tańca brzucha, 
25-letnia Seher Seniz, obiecała 
spędzić trzy noce z piłkarzem tu 
reckim, który strzeli drużynie 
NRF pierwsza bramkę. Dziennik 
publikuie zdjecie rożne^liżowanel 
tancerki, aby podkreślić wartość 
nagrody.

Propozycja Seher Seniz wywoła 
łą gorące spory wśród piłkarzy
tureckich. Bramkarz obrońcy
czuja się pokrzywdzeni. W przy­
padku meczu bezbramkowego ka 
pitan drużyny, bramkarz Ali zare 
zerwował sobie prawo egzekwo­
wania rzutu karnego. „Bild Zei- 
tung” nisze ironicznie, że wobec 
tak ponętnej propozycji pięknej 
tancerki zawodnicy NRF zaczną 
strzelać gole do własnej braińki.

Warto przypomnieć, że w gru­
pie eliminacvjnei razem z Turcją 
i NRF gra także Polska. (PAP)

(B Prara ^anka
Pomoc dochodząca 
dziecka potrzebna.

dc

Świerczewskiego 132d m.
4. 5143g

Przyjmę 2 uczniów, 2 
uczennice. Pracownia cu
kiernicza, Kostenski,
Gniezno, Lecha 14. 5157g
Ośmioklasiści, przygoto­
wuję do egzaminów. Tel. 
595-50, sobota, niedziela. 

4741 g
Korepetycji niemieckie­
go, łaciny udzielam. Te-
lefnn 445-20. 5656g
Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na. Poznań, Al. Marcin­
kowskiego 2 a, parter.

2925g

385.680 szachistów
w turnieju 

„Złotej Wieży"
Zakończona na zamku w Łań

cucie wielka szachowa batalia 
sportowców wiejskich była jedna 
z największych imprez w skali 
międzynarodowej.

Rozgrywki przeprowadzano w 
sezonie zimowo-wiosennym 1970/ 
1971. Startowało w nich ogółem 
385.680 szachistów wiejskich. o 
103 tys. wiecei aniżeli w roku po­
przednim. Tak więc XIV Turniej 
„Złotej Wieży” stał się bezsprzecz 
nie najbardziej masową imprezą 
szachową w Europie. Największą 
liczbę drużyn (czteroosobowych) 
wystawiono w powiecie Dębica na 
Rzeszowszczyżnie. Startowały tam 
964 zesooły wiejskie.

W rozgrywkach finału central­
nego, który odbył się w Łańcu­
cie. triumfowała drużyna LZS 
„Orzeł” pow. Trzcińsko-Zdrój w 
woj. szczecińskim. Indywidualnie 
zaś — wśród mężczyzn najlepszym 
okazał się Jan Plesiuk z LKS 
..Prim” w Ełku. Zdobywca dru­
giej nagrody został Zygfryd Ra- 
ginia z LKS Huragan Żagań, dłu­
goletni uczestnik turni^iów kores 
pondencyjnych o mistrzostwo 
Wielkonolski i Ziemi Lubuskiej.

Z woj. poznańskiego startowało
1.328 drużyn, ponadto 1 
wodników wzięło udział

14.954 za-

grywkach indywidualnych.
roz- 
Pod

względem liczby szachistek wiej-
skich 4.161
miejsce, (nt)

Poznań zajął 5

atekoPisemi
ZAPAŚNICZE MISTRZOSTWA 

ŚWIATA
Organizatorem tegorocznych za­

paśniczych mistrzostw świata ju­
niorów w stylu klasycznym i' wol­
nym jest Japonia. Rozgrywki odbę
dą się w dniach 1- 
Tokio. Organizatorzy

■5 maja w

zgłoszenia 172 młodych 
ków z 13 krajów.

otrzymali 
zapaśni-

O „ZLOTY KASK” ŻUŻLOWCÓW
W Opolu odbyła się kolejna, dru 

ga eliminacja żużlowców o .Zło­
ty kask” Rewelacyjna formę za­
demonstrował opolanin Szczakiel 
(Kolejarz) który wygrał wszystkie 
biegi. Słabiej niż zwykle jężdził 
Paweł Waloszek. zajmując dalsze 
miejsce.

MECz BOKSERSKI 
W STALOWEJ WOLI 

Bokserzy Stali Stalowa Wola
rozegrali na swoim ringu miedzy-
narodowy mecz z należąca do czo­
łówki ekstraklasy
SC Chemie Halle.
dość dobrym

NRD drużyna
Mecz stał na

poziomie i rakoń-
czył się zwycięstwem Stali 12:6.

„SZLAKIEM GRODÓW 
PIASTOWSKICH”

Na Dolnym Śląsku rozpoczął się 
"2 bm. doroczny VI Ogólnopolski 
Wyścig Kolarski ..Szlakiem Gro­
dów Piastowskich” o puchar wro­
cławskiej .Gazety Robotniczej” 
Startuję czołówka krajowa, bez za 
wodników przygotowujących się 
do tegorocznego Wyścigu Pokotu, 
łącznie 150 kolarzy, (o-b)

Ucznia — również do do­
kończenia nauki w zawo 
dzie murarskim na bar­
dzo dobrych warunkach 
przyjme. Mankiewicz. Po
znań, Piękna 8. 2931 g
Pisania na maszynie u- 
czę. FI. Wolności 2 w po­
dwórzu prawo, III ptr.

___________ 4607g

Kopno Sprzedaż
Kupię wózek dziecięcy 
spacerowy, składany — 
niemiecki. Tel. 697-38.

5829g
Siatki parkanowe na klat 
ki i sita polecam. Czer­
wonej Armii 23. 1247g
Fortepian dla znawców, 
szafy kuchenne — sprze­
dam. Fietz, Dzierżyńskie
go 3. 4347g

Dnia 22 kwietnia 1971 roku zmarł po długich 
cierpieniach, mój najdroższy mąż, ojciec, teść, 
brat i dziadek

WACŁAW BUGAJEWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 24 bm. 

o godz. 17 w Puszczykowie.
W głębokim smutku pogrążeni

żona, córka, zięć i wnuczki
595'V

J- Dnia 22 kwietnia 1971 r. zmarł po długich 
T i ciężkich cierpieniach, namaszczony Ole­
jami św., mój najukochańszy mąż, ojciec, 
teść, dziadek i brat, przeżywszy lat 65, śp.

TEOFIL KAPCZYNSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 26 bm. o 

na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążeni 

żona, córki, zięciowie, 
siostra i rodzina

godz. 1

wnuk,

5992tt

zakończył karierę
22 bm. odbyło się oficjalne otwar 

cie 41-szych Indywidualnych Mi­
strzostw Polski. Otwarcie mi­
strzostw, stało się także okazją dc 
miłej i wzruszającej uroczystości 
— oficjalnego pożegnania jako 
czynnego zawodnika, wielokrotne­
go reprezentanta Polski, jednego z 
najlepszych polskich sztangistów 
— Mariana Zielińskiego.

Zdobył on w swej 20-letniej ka-
rierze sportowej 20 
piadach mistrzostw 
py. Był pierwszym 
gistą, który zdobył

medali na olim 
świata i Euro- 
polskim sztan- 
medal olimpii-

ski na igrzyskach w Melbourne w 
1956 r„ był pierwszym który usta-
nowił rekord świata (w 1958 
był również pierwszym, który 
walczył tytuł mistrza świata 
1959 r. w Warszawie).

W swej bogatej karierze M.

(w

Zie-
liński zdobył 3 brązowe medale 
olimpijskie, 2 złote, 2 srebrne i 4 
brązowe medale mistrzostw świa­
ta oraz 3 złote, 2 srebrne i 4 brązo 
we medale mistrzostw Europy. 
Ustanowił cztery rekordy świata w 
wagach piórkowej i lekkiej. Bvl 
9 razy mistrzem Polski oraz usta­
nowił 54 rekordy kraju, (o-b)

„Moda Polska" 
zaprojektowała 

olimpijskie stroje
Olimpijski strój to przedmiot 

marzeń każdego sportowca, prag­
nienie jego przywdziania dopin­
guje do wzmożonej pracy, wzma­
ga ambicję, nakłania do uprawia
nia 
ska

ny 
od 
go.

sportu. Każda ekipa olimpij- 
ma ambicje zaprezentowania 

jak najlepiel r:e tylko od stro 
formy sportc, i lecz również 
strony wywiadu zewnętrzne- 
I choć mówi się „nie strój

zdobi człowieka” — efektowny, 
estetyczny wygląd olimnijczyka
budzi uznanie publiczności, od-
erywa olbrzymią rolę propagan­
dową.

Już po 
historii 
PKO1. i

raz czwarty w 12-letniej
PP „Moda Polska”, 

GKKFiT powierzyły te-
mu przedsiębiorstwu zaprojekto­
wanie ubiorów olimpijskich na 
igrzyska w Sapporo i Monachium. 
Przed kilkoma dniami PKO1. za­
twierdził wstępne ich projekty.

Jakim warunkom musi odpowia 
dać projekt olimpijskiego unifor­
mu?

— Prostota, funkcjonalność, es­
tetyczny wygląd, nowoczesny krój 
i umiejętnie wkomponowany pier 
wiastek narodowściowy. „Moda 
Polska” opracowała 3 podstawo­
we warianty stroju olimpijskiego:
galowy 
wszedni

reprezentacyjny, po
do■ noszenia wiosce

olimpijskiej i pośredni. — poża 
stadionem i wioską. Przy opraco­
wywaniu tych projektów, prócz 
wyżej wymienionych elementów, 
brano ood uwagę nawet takie de­
tale. jak kolor bieżni czy na­
wierzchnia boiska stadionu olim-
Pijskiego. Pracownicy „Mody
Polskiej” projektują wszystko po­
cząwszy od obuwia, skończywszy 
na krawacie. Nad projektowaniem 
strojów olimpijskich pracuje 5- 
osobowy zespół najlepszych pla- 
styków-projektantów: Jerzy Ant­
kowiak, Irena Biegańska. Krysty­
na Dziak. Kalina Paroli i Małgo­
rzata Zembrzuska. (PAP)

Sprzedam 3 tys. krze­
wów róż Baccara. A. Mie 
loch, Majakowskiego 199. 

5686g
Sprzedam nowy garni­
tur męski King, stalowo 
modrak, rozmiar 52/185 
tel. 670-821. 5241 g

Sprzedam niemiecki po­
mocnik krzesła. Oglądać 
po 16. Mytko, ul. Młyń-
ska u m. 12. 5832g

Sprzedam pianino zagra­
niczne z metalową płytą
krzyżowe. Kaczmarek,
Luboń 1 ul. Mazurka 29 
m. 1. 5281g

Sprzedam nowe nadwo­
zie Wartburga 100(1 przej
ściowe, lakier, 
ka. Juskowiak, 
Polna 8.

tapicer- 
Gostyń. 

5284p

Przedsiębiorstwo Sprzętowo-Transportowe 
Budownictwa Rolniczego w Poznaniu 

ulica Bałtycka nr lo podaje do wiadomości, że 
w dniu 1 kwietnia 1971 r.

NASTĄPIŁA WYPŁATA NAGRÓD
z tytułu podziału funduszu 
zakładowego za rok 1970. 

Równocześnie zawiadamia się, że wszelkie re­
klamacje należy zgłaszać pisemnie, w terminie 
14 dni od ukazania się niniejszego ogłoszenia do 
Rady Robotniczej PSTBR Poznań, ul. Bał­
tycka 1#. K2456

Wojewódzki Związek Spółdzielni Pracy 
Spółdzielcze Przedsiębiorstwo Handlu

Poznań, ul. Kolejowa 19/21 tel. 614-11 wewn. 68

SPRZEDA 
przedsiębiorstwom uspołecznionym

następujące elementy prefabrykowane do
budowy magazynu

nadproża 
płyty korytkowe 
Słupy S-l 
Słupy S-2 
płatwie 
regle

szt. 
szt. 
szt. 
szt. 
szt. 
szt.

Wiertarkę dentystyczną 
elektryczną, reflektor, 
szafkę do instrumentów, 
krzesło oraz serwis obia 
dowy i kawy 12 osób 
Rosenthala, sprzedam, 
ul. Głogowska 39 m. 5 

5218g
Sprzedam Jawę 175. Cze­
sław Piwowar, tel. 537-37
godz. 7—14. 5673 g
Tusze do długopisów 
sprzedaje wytwórnia Ga­
jewskiego w Krakowie, 
ul. Misiołka 8. K2845
Sprzedam dachówczarkę 
350 podkładów żeliwnych 
z regałami, stół do pły­
tek chodnikowych, 300
podkładów regałami,
stół wibracyjny 40 m? 
eternitu. Adres wskaże 
..Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 5223g

WWRMWKtTWIS I11111 III IUIIIWMIW łWW—WWMM—aro

tW dniu 22 kwietnia 1971 r. zmarł po krót­
kiej chorobie, przeżywszy 79 lat, mój naj­

droższy mąż, szwagier i wujek

WALENTY SAPIEHA
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 26 

kwietnia 1971 r. o godz. 10.36 na cmentarzu na 
Górczynie.

W głębokim smutku pogrążone
żona i rodzina

Poznań, ul. Małeckiego nr 23 m. 9. 5962g
SR

tW dniu 23 kwietnia 1971 r. zmarł nagle nasz 
najdroższy i najtroskliwszy mąż, ojciec, 

teść i dziadek

ZBIGNIEW LANGNER
lekarz - dentysta

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 25 bm. 
o godz. 15 z kaplicy cmentarnej w Kwilczu, 
pow. Międzychód,

o czym zawiadamiają w głębokim smutku 
pogrążeni

żona, córki, syn i rodzina
Jarocin, ul. Wojska Polskiego 11. 6018;

Zakłady Przemysłu Odzieżowego 
„J ARK ON” w Jarocinie 

UNIEWAŻNIAJĄ 
następujące pieczątki brakarskie, 

które zostały skradzione na stacji kolejowej 
PKP w Lublinie w dniu 19. IL 1971 roku:

1. pieczątka okrągła —
2. pieczątka podłużna —
3. pieczątka podłużna —
4. pieczątka podłużna —
5. pieczątka podłużna — 
(. pieczątka podłużna —

KT 11/6
Jak 
Jak 
Jak 
Jak 
Jak

2/S
2/K
3/S
3/K

K2398

ZŁOM

K2474

W jutrzejszym losowaniu 
.KOZIOŁKÓW” 
możesz stać się posiada­
czem ponad 500.000 zł lub 
samochodu „Fiat 125 P”.

K2795

20 
104

6 
7

35
14

Zgłoszenia pisemne lub telefoniczne prosimy
kierować pod w/w adresem.

Samochody
Sprzedam Syrenę, stan
bardzo 
sobota, 
19, ul. 
łącz;

dobry. Oglądać: 
niedziela od 16— 
Żmudzka 3, So- 

601Łg

SREBRO
KUPUJĄ SKLEPY
„Ars Christiana

Syrena 103, r. 1S66, 45 tys. 
km, w doskonałym sta­
nie z oryginalnym lakie­
rem wpalanym i wielo­
ma usprawnieniami, ce­
na 46 tys. Tel. 45-793.

64«3g

Star 25 po kapitalnym 
remoncie spiesznie, oka­
zyjnie sprzedam. Poznań,
Żeromskiego 7. 5463g
Warszawę nową, górno- 
zaworową sprzedam. Po­
znań, Szczęsna 4a.

5818g

Sprzedam Opel - Record.
Zgłoszenia: Wiktor Przy
był, Smolnica, 
Wronki, tel. 29.

poczta 
5811g

Osłony przeciwbłotne dc 
samochodów zakładam 
na poczekaniu. Poznań, 
Dąbrowskiego 164. 5399g

Syrenę 103 pilnie 
dam. Oglądać po 
nań, ul. Szpitalna

sprze- 
16, Poz 
6 m. 7.

5163g
Sprzedam Moskwicza 407 
po małym przebiegu, 
stan bardzo dobry. Ka- 
rólait, Lubinia Mała po-
wiat Jarocin. 5162g

Sprzedam samochód War 
szawa Pick-up Bonifacy 
Maślona, Bobulczyn pocz 
ta Wronki pow. Szamo­
tuły. 5291 g

Moskwicza 407 sprzedam.
Żwirowa 8 (Górczyn).

5068g

<9 Lokale
Panienka poszukuje ci­
chego pokoju. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 3934g.

Kupię mieszkanie włas­
nościowe, wyłączone Po­
znaniu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 2989g.
Gdańsk: mieszkanie no­
we dwupokojowe 45 m2, 
zamienię na dwupokojo 
we lub większe w Pozna 
niu. Ugniewski, Gdańsk- 
Stogi, Niska 40 m. 9.

K2843
Katowice 2 pokoje, kuch 
nia, komfort, piece, kwa 
terunkowe, centrum mia 
sta — zamienię na podob 
ne w Poznaniu. Pisemne 
oferty: Biuro Ogłoszeń 
Katowice „1095”.

K2837
Zamienię 3,5 pokoju, ku­
chnia — łazienka, piece, 
parter na 2 pokoje z 
kuchnią i łazienką. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldz­
ka 19 dla 5168g
Małżeństwo, dwoje dzie­
ci poszukuje pokoju na 
rok. Poznań, lub prowin 
cja z dojazdem; Gwaran­
cja wyprowadzenia się. 
Oferty „Prasa”’, Grun­
waldzka 19 dla 5160g

Wrocław M-2, I ptr. tele 
fon zamienię na mieszka 
nie Poznaniu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 5147g

Dwóch studentów III ro­
ku poszukuje niekrepują
cego pokoju. Oferty
,.Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 5144g

uL Wrocławska nr 10

uL Kanonicka nr 1

ul. Młodej Gwardii 1

Rynek nr 19

uL M. Buczka 40.
K1971

e Mieruchomości
Sprzedam gospodarstwo 
rolne 8 ha. Jan Roszyk, 
Racławki 4, pow. Wrześ-
nia. 3855g

Wille wolnostojące, wy­
łączone domy komforto­
we, jedno i dwurodzin-
ne ogrodami sadami
szklarniami i inne na 
różny przemysł. Parcele 
budowlane i ogrodnicze 
poleca wielkim wyborze 
Adamski, Poznań, Matej
ki 33a. 6007g
Dom piętrowy z oficyna 
mi, dwoma lokalami han 
dlowymi, lokalem prze­
mysłowym w Oborni-
kach Wielkopolskich
przy Rynku — sprzedam 
tanio, pilnie. Mieszkanie 
trzyizbowe, lokal prze­
mysłowy — wolne. Bliż­
sze informacje telefonicz 
ne Warszawa 45-01-07.

K2836
Dom jednorodzinny Ko­
morów koło Warszawy 
sprzedam — zamienię na 
mieszkanie dwupokojo­
we wyłączone w Pozna­
niu. Oferty „103395” Biu 
ro Ogłoszeń, Warszawa, 
Poznańska 38. K2746

Sprzedam jednorodzinny 
domek wraz z ogród­
kiem, Kościan, Waryń­
skiego nr 20. Bliższe in­
formacje przy tej samej 
ulicy blok 6 klatka 3 m.
4. 5364g

Sprzedam 2-pokojowy do 
mek z gospodarczym za­
budowaniem razem 1.250 
m2 w Żabikowie pow. 
Poznań. Warunek miesz­
kanie do zamiany. Zgło­
szenia Piekary 8 m. 4.

5203g
Sprzedam dom jednoro­
dzinny w Gdańsku 6-po- 
kojowy po kupnie wol­
ny. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 5191g 
Kupię domek jednoro­
dzinny z ogrodem w Poz 
naniu. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 5192g
Sprzedam dom zabudo­
wania 1,22 ha ziemi, du­
ży sad ogrodzony. Miej­
scowość letniskowa. War 
ta, las, stacja kolejowa, 
PKS. Frankiewicz Ki- 
szewko, poczta Kiszewo 
pow. Oborniki. 5209g

@ Zguby Q Różne
Za dobrą opłatą proszę 
przyprowadzić lub dać 
telefoniczną wiadomość 
o zaginionym półrocz­
nym psie mieszańcu z 
wilkiem, maści rudej z 
ciemną mordką. Poznań, 
ul. Sowińskiego lla, tele­
fon 67-05-06, w poniedział 
ki i czwartki między go-
dziną 16—18. 5873g

tDnia 22 kwietnia 1971 r. zmarł, przeżywszy 
lat 46, mój najdroższy mąż, najukochańszy 

tatuś, syn, brat, szwagier i wujek, śp.

TADEUSZ LISIAK
o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku 

żona, synowie i rodzina
Pogrzeb odbędzie się o godz. 13.40 dnia 26 bm.

na cmentarzu junikowskim. 603 Ig
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Spółdzielnia Inwalidów Ochrony Mienia 
i Usług Różnych w Poznaniu
ulica Konfederacka, barak 2

ZAKUPI

2 sumatory elektryczneod przedsiębiorstw uspołecznio­nych, wzgl. osób prywatnych 
Oferty prosimy kierować pod adresem Spół­
dzielni, w terminie do dnia 15 kwietnia 1971 r.

K2243

„ P O M E T *
ZESPÓŁ SZKÓŁ ZAWODOWYCH 

Zakładów Metalurgicznych w Poznaniu 
Zasadnicza Szkoła Zawodowa 

dla Pracujących 
przyjmuje zapisy kandydatów

z a
1.
2.
1

wodach!
formierz - odlewnik, 
tokarz, 
mechanik maszyn i urządzeń 
przemysłowych.

Nauka trwa trzy lata, a absolwenci po od­
byciu wstępnego stażu pracy otrzymują ty­
tuł wykwalifikowanego formierza-odlewni- 
ka, tokarza, mechanika maszyn i urządzeń 
przemysłowych.

W CZASIE NAUKI UCZNIOWIE OTRZYMUJĄ:

w I roku nauki rycz. mles. 
formierze-odlewnicy — od 260—380 
tokarze i mechanicy — 150
w II roku nauki rycz. mles.
formierze-odlewnicy — od 380—500
tokarze i mechanicy — 
w III roku nauki stawka 
formierze-odlewnicy — 
tokarze i mechanicy —

320 
godz.

4,50
3,20

zł 
zł
zł
zł

zł

— w II I III roku nauki formierze-odlewnicy 
do 25 proc, zarobku podstawowego:

— w III roku nauki tokarze i mechanicy do 
15 proc, zarobku podstawowego.

3. Inne świadczenia:
— dla formlerzy-odlewników książeczki mie­

szkaniowe;
— od I roku nauki — odzież roboczą 1 sprzęt 

ochrony osobistej, urlop wypoczynkowy;
— od II roku nauki deputat węglowy.

Warunki przyjęcia:
— ukończone 15 lat życia — ukończone 8 klas 

szkoły podstawowej;
— podanie, życiorys, świadectwo ukończenia 

szkoły podstawowej, wypis z aktu urodze­
nia, 4 fotografie — należy składać w ter­
minie do 30 czerwca br, w godz. od 9—15 
w sekretariacie Zasadniczej Szkoły Zawo­
dowej, Poznań, ul. Krańcowa 15, telefon: 
720-81, wewn. 316.

K2549

Kto wynajmie pokój na
okres od 1. 
okolice las, 
ty ,.Prasa”, 
19 dla 5096g

6 — 31. 8. 71 
jezioro. Ofer 
Grunwadzka

Garaż 
Ogród 
469-52.

odstąpię Jeżyce 
Botaniczny. Tel. 

5178g
Uwaga kierowcy! Linki 
do wszystkich typów sa­
mochodów wykonuje i 
naprawia Warsztat Me-
chaniczny, Poznań - Wi-
niary, Leonarda 2. 4495g
Zmiana adresu — dr Ed­
ward Trześniowskl specj. 
chirurg-ginekolog. przyj­
muje godz. 16—18, Po- 
znań-Winogrady, ul. Za-
gonowa 27 . 4602g
Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20.
______________________ 4330g

19 Matrymonialne
Wdowiec, rencista lat 62 
posiadający samodzielne 
mieszkanie w Poznaniu 
pozna panią material­
nie niezależną do lat 66. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 5330g

Panna niebrzydka, śred­
niego wzrostu, z mieszka 
niem, pozna kawalera 
do lat 43 z zawodem. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 5199g
Wdowy 46 1 58 lat nieza­
leżne mające nierucho­
mości poznają panów o 
dobrvm charakterze nie­
zależnych. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 5228g
Kawaler lat 26 wykształ­
cenie wyższe pozna pa­
nią najchętniej lekarkę, 
nauczycielkę lub student
ką. Cel 
Zdjęcia 
Oferty 
waldzka

matrymonialny, 
mile widziane. 

„Prasa”, Grun- 
19 dla 5365g

Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, Poznań, 
Libelta 29, poleca swoje 
usługi w kojarzeniu mał-
żeństw. Czynne 
15—19.

godz. 
3451 g

Panna lat 42 z dużego go 
spodarstwa, z braku zna 
jomości pozna kawalera 
albo wdowca z zawodem
lub rolnika, 
mieszkaniem.

Chętnie z 
Poważne

oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 5318g

Pracownicy poszukiwani
Poznańska Fabryka Łożysk Tocznych w 
ul. Krańcowa 9 przyjmie do pracy:

1. KOWALI - HARTOWNIKÓW
2. TOKARZY REMONTOWYCH
3. TOKARZY AUTOMATÓW
4. SZLIFIERZY AUTOMATÓW.
Warunki płacy 1 pracy do omówienia 

Kadr i Szkolenia Zawodowego w Poznaniu, 
cowa 9. *

Dojazd tramwajami linii nr 6, 8 i 19.

Poznaniu,

w Dziale 
ul. Krań-

K2656
Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” w 
strzynie — zatrudni zaraz: 

PRACOWNIKA na stanowisko kierownika 
sarni.

Warunki płacy i pracy do omówienia w biurze
rządu.

Ko-

ma-

Za­
W2145

Zakłady Metalowe Przemysłu Gumowego „STOMIL” 
w Środzie Wlkp.. ul. Prądzyńskiego 16 — zatrudnią 
zaraz:

— KSIĘGOWEGO na stanowisko księgowego d/s 
finansowvch,

- KSIĘGOWEGO • KOSZTOWCA.
Wymagane minimum średnie wykształcenie plus 

oraktyka na określonym stanowisku.
Oferty należy kierować pod adresem w. wym. Za-

kładu do Działu Kadr i Szkolenia. W2362
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Soboto

Grzegorza

Słońce: 4.36—19.06

Z Wronek

TEATRY

W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Wszystko o 
ogrodzie” (premiera); NOWY 
(Kirro Olimpia) — g. 19 „Krako­
wiacy i górale”; OPERA g. 19 
„Fra Diayolo”; OPERETKA — g. 
19 „Dama od Maxima”; MARCI­
NEK — g. 17 „Tymoteusz Majster 
klepka”.

KINA

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO: „Mały” i „Pierścień 
księżnej Anny”; KOŚCIAN: „Wa­
let karowy”; LESZNO; „Roman­
tyczni”: NOWY TOMYŚL: „Popie­
rajcie swego szeryfa”; OBORNIKI: 
„Ryszard Lwie Serce i Krzyżow­
cy” i „Buntownik bez Dowodu”; 
ŚREM; „Dancing w kwaterze 
Hitlera”; ŚRODA: „Znaki na dro­
dze”; SZAMOTUŁY: „Kto wierzy 
w bociany” i „Pierścień księżnej 
Anny”; WĄGROWIEC: „Lew prę­
ży się do skoku”; WRZEŚNIA: 
„Dziura w ziemi”.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON — g. 12—20 
„Paryż”,

KONCERTY
AULA UAM — g. 17 — Kon­

cert symfoniczny (zamknięty) dla 
młodzieży „Pro Sinfonica” U stop 
nia. Dyrygent — Witold Krzemień 
ski. solistka — Wiktoria Jagling 
(ZSRR) — wiolonczela.

RADIO
SOBOTA PROGRAM I — Fala 

1322 ni 8.05 Dzień dobry, tu Re­
dakcja Społeczna: 8.10 Mozaika 
muzyczna; 8.45 Konc. życzeń; 9 Dla 
kl. III—IV (wycti. muzyczne) „Gą­
sior i wilk”: 9.20 Dedykujemy II 
zmianie: 10.25 „Biedni ludzie” — 
pow.; 10.25 Tańce Brahmsa i Gra- 
nadosa w oprać, na orkiestrę: 10.50 
Telekomunikacja: 11 Dla szkół 
średnich (wvch. obywatelskie! 
Cykl: Z myślą o przyszłości; 11.20 
Z. Turski — Suita na tematy kur­
piowskie; 11.40 Graja orkiestry 
rozrywk.: 11.49 ABC rodziny — 
audycja dla rodziców; 12.25 MeL i 
rytmy dla wszystkich wvkona Ze­
spół Rozrywk. Rozgł. Opolskiej; 
12.45 Rolniczy kwadrans: 13 Dla 
kl. III—IV (jęz. polski) „Łowca li­
sów” — słuch.; 13.25 Z biegiem 
Wołgi. Muzyka ludowa narodów 
radzieckich: 13.40 Wiecej. lepiej, 
taniej: 14 Czy znasz te książkę; 
14.30 Przekrój muzvcznv tygodnia; 
15.05 Godzina dla dziewcząt i 
chłopców; 16.30 Popołudnie z mło­
dością: 18.50 Muz. i Aktual.: 19.15 
Społem dla wspólnego dobra; 
19.30 Wędrówki muzyczne do kra­
ju: 20.30 Wieczór z oiosenka żoł­
nierska: 21 Zgaduj-zgadula: 22.30 
Fonorama; 23.10 Sobotni non stop 
taneczny: 0.10 Program nocny z 
Koszalina.

WIADOMOŚCI: 6. 7 8. 10. 12.05, 
15. 16, 18, 20, 23, 24. 1. 2, 2.55.

PROGRAM II — Fala 407 m i 
UKF 69,74 MHz; 8.35 Nasze spotka­
nia: 9 Konc. z nagrań ork. sym­
fonicznej; 9.35 Reportaż Red. Spoi.; 
9.55 Bydgoska parada melodii ryt­
mów i nastrojów: 10.25 Teatr PR 
— Studio Współczesne „Wysoko 
nad ziemią” — słuch.; 11.05 Gra 
Zespół Instrumentalny Panajota 
Bojadżijewa; 11.17 Konc. chopinow­
ski; 13 Czas dobrych gospodarzy; 
13.25 Stare melodie — nowe rytmy; 
13.40 „Pięć szkiców na temat 
Uwego” — fragm. opow.; 14.05 
Mel. z Kraju Róż; 14.30 Mistrzo­
wie pięknego słowa — M. Wyrzy­
kowski; 14.45 „Błękitna sztafeta”; 
15 Amatorskie zespoły przed mi­
krofonem; 15.25 10 minut z R. Fi- 
lińskim — fortepian; 15.35 Liga Ko­
biet. radzi, informuje; 15.30 O 
czym pisze prasa literacka: 17.15 
Wielkopolskie aktualności tury­
styczne. 17.25 Grająca szafa; 17.55 
Radioexpress; 18.10 „Czas przyszły 
— czas teraźniejszy” — felieton; 
18.20 Widnokrąg — wydarzenia, o- 
pinie, refleksje ze świata nauki; 
19.15 Język francuski; 19.30 Maty­
siakowie; 20 Inter-Radio-Show — 
międzynarod. aud. estradowa; 21.35 
Recital tygodnia — Maggie Teyte 
— sopran; 22.33 Radioscenka; 22.45 
Zespół Dziewiątka; 23.15 Konc. 
muz. popularnej; 0.10 Program 
nocny z Koszalina.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30.
8.30. 9.30, 12.05, 14, 16, 18 22. 23.50, 
1. 2. 2.55.

PROGRAM III UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20 31 41 
i 49 m; 8.05 Włoski katalog piosen­
karski; 8.35 Muzyczna poczta UKF; 
9 „Trędowata” — ode 1; 9.10 J. S. 
Bach — Koncert skrzypcowy 
E-dur: 9.30 Nasz rok 71-szy: 9.45 
Rajd Eurona — Australia w Pio­
sence: 10.15 Kwadrans ze znakiem 
zapytania; 10.35 Wszystko dla pań; 
11.45 „Eliza, czyli życie prawdzi­
we” — pow.; 12.25 Konc. muz. uni­
wersalnej; 13 Na bydgoskiej ante­
nie: 15 Spotkanie na antypodach 
— ••.węda; 15.10 Ballady paster­
skie; 15.35 Obrazki z wystawy i 
nie tylko: 15.50 Pocztówka dźwię­
kowa z Moskwy; 16.15 Muzvcznv 
mikser; 16.45 Nasz rok 71-szy; 
17.05 Quod'ibet. czyli co kto lubi: 
17.30 „Trędowata” — ode. 2: 17.40 
Klub gra;aceeo krażka: 18.20 An­
tologia miniatury muzycznej — 
nokturn: 18.35 Mói magnetofon: 19 
Pisarz miesiąca —- W. Źukrowski; 
19.15 Piosenki r ..włoskiego huta”; 
19 35 S. Prokofiew — Suito orkie- 
«‘-nwa ..Puszkiniona’” 16.45 r*oii- 
trio dla wszystkich: 20 M>izvka ze 
starych 1 nowvch płyt: 21 Od za­
chodu do wschodu słońca: 21.20 
..O. jak m< it«i”Tp w nnr'v-'ń»7o. 
wym jest”: 21.50 Suita tygodnia — 
Ottorino Resniehi — D^wne tańce 
i arie na lutnie; 22.08 Gwiazda

Młodym-ku wygodzie
miastu-dla ozdobyNowy budynek Przyzakłado wej Szkoły Zawodowej, wznie siony na skraju zabudewań Fabryki Maszyn i Urządzeń Przemysłu Spożywczego we Wronkach jest dziś jednym z najbardziej okazałych i ład­nych obiektów miasta. Stano­wi jeden z sygnałów przy­szłego wyglądu Wronek, jako, że obecnie miasto prezentuje się jeszcze przybyszowi jako skupisko szarych, zniszczo­nych, niskich kamieniczek, wtłoczonych w wąskie uliczki o nie najlepszej nawierzchni.209 uczniów .zawodówki”wprowadziło się do nowego budynku w marcu br. Przed­tem korzystali kolejno z goś­ciny Technikum Mechaniczne­go i Szkoły Podstawowej, a ich wykładowcy nie mieli oczy wiście większych szans ku te­mu, by zajęcia teoretyczne i

niami. Drugie skrzydło budyn­ku — obecnie wykańczane — zajmuje sala gimnastyczna; bę dzie to prawdziwa, wysoka hala sportowa, dostosowana do gier sportowych w -zelkie- go typu. W trzeciej części bu­dynku umieszczono warsztaty. Tutaj pod kierunkiem 8 ins­truktorów praktycznej nauki zawodu oraz rozdzielcy robót, czyli planisty, uczniowie zdo­bywają zawód kwalifikowane go ślusarza i tokarza. Od ub. roku szkolnego szkoła prowa­dzi już tylko nabór na toka­rzy, jako, że takie jest właś­nie aktualne zapotrzebowanie fabryki. Uruchomiono nato­miast nowy warsztat z działem obróbki mechanicznej i ręcz­nej.Co roku wronkowska Szko­ła Zawodowa ma w.ęcej kan-

miejscowym Technikum Me­chanicznym dla Pracujących. Młodzież wronkowska, jeśli tylko nie ma oporów wobec wyboru technicznego zawodu — nie musi opuszczać rodzin­nego miasta, by szukać odoo- wiednich warunków dla swe­go życiowego startu, (wch)
Gastronomia „społemowska
dla zwykłego konsumenta

praktyczne, chowawczą, sób zgodny gramowymi mówiąc już
a także pracę prowadzić w z wymogamii wygodą.

wy- spo- pro- Nie
dydatów miejsc. na uczniównauki zawodu,Wśród chętnychdo niż dotypowo męskiego, niedawna coraz wię-o kłopotach, jakieswym sublokatorstwem spra­wiano gospodarzom. Obecnie szkoła dysponuje pięcioma przestrzennymi, jasnymi kla- sami-praccwniami, wyposażo­nymi w nowe, estetyczne i funkcjonalne meble. Przy każ dej z nich mieści się mała sal ka, stanowiąca „zaplecze” dla pomocy naukowych.Parter budynku zajmuje świetlica z czytelnią, śniadal- nia połączona okienkiem z kuchnią (na razie to pomiesz­czenie jest puste, ale wkrótce zamierza się tu zorganizować wydawanie ciepłych posiłków) oraz szatnie z łaźnią i umywał

cej jest dziewcząt. W pierw­szym roku działalności szkoły, było takich odważnych 5; dziś — już 38. Uczniami są młodzi mieszkańcy Wronek oraz okolicznych wiosek; tych ostatnich dowożą codziennie autobusy, wysyłane po za­miejscowych pracowników. Fabryka Maszyn i Urządzeń Przemysłu Spożywczego to zakład nadal rozbudcwywany, który fachowców szukać mu­si także poza obrębem miasta.

Sieć zakładów gastrono­micznych prowadzonych przez spółdzielnie spo­żywców „Społem” liczy ok. 2.350 zakładów, które dyspo­nują 162,2 tys. miejsc. Placów ki te znajdują się głównie w miastach powiatowych i mniej szych oraz w miejsco­wościach wczasowo-turystycz­nych, gdzie uzupełnia ich dzia łalność jeszcze ok. 550 punktów tzw. małej gastronomii. Tylko 26 restauracji i 52 kawiarń „społemowskich” jest lokala­mi I kategorii; 772 placówki należą do kategorii II, a większość tj. 1.400 zakładów — do III. Tak więc, biorąc pod uwagę rozmieszczenie i1 charakter tej sieci można po-

wia poprawę warunków sani­tarnych licznych zakładów, które nie potrzebują już wyko­nywać prac przygotowaw­czych we własnym zakresie. 2-zmianową działalność wpro­wadzono w 444 zakładach, a na 3 zmiany pracują kuchnie 7 lokali. Wszystkie te placów­ki zaopatrują 'w półprodukty i dania gotowe ponad 1 tys. punktów gastronomicznych, nie posiadających właściwego zaplecza. Dla rozwoju sprze­daży dań gotowych i urozmaicę nia ich wyboru spółdzielcze

przeprowadza się stałe szkole­nie kucharzy. Ważnym przed­sięwzięciem organizacyjnym było też zatrudnienie w woje­wódzkich spółdzielniach spo­żywców ponad 100 technolo­gów, którzy prowadzą stałeszkolenie personelu micznego i udzielają żu zakładom. gastrono- instruktaWiele jest jeszcze mentów w działalności nomii tak w zakresie jak wyboru i jakości
manka- gastro- obsługi potraw.

Wszyscy znajdują absolwenci szkoły w niej oczywiściepracę; jedni — jako kwalifi­kowani robotnicy, inni ajest ich sporo — jako techni­cy, po ukończeniu nauki w
W Rogoźnie powstaje ośrodek 

rekreacyjno-wypoczynkowyUroki Rogoźna i jego oko­lic znają dobrze mieszkańcy Poznania, zwłaszcza zaś pra­cownicy zakładów Cegielskie­go, Wiepofamy i innych zakła dów, które wybudowały nad jeziorami Rogozińskim i Bu- dziszewskim piękne ośrodki wypoczynkowe. W korzysta­niu z uroków okolic Rogoźna najbardziej upośledzeni byli... jego mieszkańcy.Na rogozińskim jeziorze ist­nieje co prawda strzeżone ką­pielisko (do niedawna jedyne w powiecie obornickim), ale pobliski teren jest bardzo za­niedbany. Mieszkańcy postano wili, sami zabrać się do dzie­ła. W pobliżu plaży Klub Mo torowy LOK przy „Rofamie” zorganizuje strzelnicę, a leżą­ce w pobliżu stare, nie uży­wane dzisiaj, boisko sportowe LOK wspólnie z rogozińskim TKKF-em przebuduje na po­le namiotowe wyposażone w boiska do gier sportowych, o- gródek nauki jazdy dla dzie­ci oraz wypożyczalnię sprzę­tu turystycznego i sportowego. Wszystkie prace wykonane bę dą przez rogozińską młodzież, pracowników „Rofamy” i Fa­bryki Mebli. W ważniejszych pracach pomoże Miejska Rada Narodowa.Inicjatorzy czynu spodziewa­ją się również pomocy ze stro
siedmiu wieczorów — Patty Pravo; 
22.15 Powieść w wvd. dźw. „Be­
niowski”; 22.45 Małe niedole życia 
małżeńskiego... w niosence; 23 
Wiersze S. Flukowskiego; 23.05 
Wieczorne spotkanie z negro soiri- 
tuals; 23.50 Na dobranoc śpiewa 
Antoine.

WIADOMOŚCI: 5 6.30, 7.30. 8.30, 
12.05. 15.30. 17 18.30, 22.

NIEDZIELA PROGRAM I — Fala 
1322 m; 7.30 Show w rannych pan­
toflach: 9.05 Fala 56; 9.15 Magazyn 
WojAowy; 10 Dla dzieci młod­
szych „Dziwna przygoda ogrodni­
ka Gauby” — słuch.; 10.20 Radio- 
niedziela informuje, zanrasza: 10.35 
„Radiowa Piosenka Miesiąca”: 11 
Rozgłośnia Harcerska; 11.40 Anegdo 
tv i fakty — mag. historyczny; 
12.15 W’esołv autobus: 13.15 Radio- 
niedziela — Najlepsze z ich rener- 
tuaru: 13.45 Śpiewa Wrocławski 
Chór Dziecięcy: 14 z twórc^ner? 
Rerlioza i Cza ikowskiego; 14.30 W 
Jezioranach: 15 Konc. życzeń: 16.05 
Tygodniowy nrz.eglad wyd^szeń 
miedzynar.; 16.20 Teatr PR „Bł"k’t 
na Lagonda” słuch.: 17.20 z nowveh 
nagrań Wegie-skiei Ork. „Stu­
dio 11”: 17.10 Mel. ludowe: 18 05 
„Radiowa Lista Przebojów — Ple­
biscyt 17-tu Rozgłośni”: 19.15 Przv 
muzyce o sporcie; 19.53 Dobranoc­

ka: 20.30 Matysiakowie; 21 Gra 
Ork. Taneczna PR. p/d E. Czer­

kawiarnie oferują klientom śniadania, wiarnię w rejonach swym a ka-wczaso-
wiedzieć, że dzielczości przeciętnym— Jak wywiązaćdań? du

gastronomia spół- spożywców służy konsumentom.
.Społem’

stara się ze swych Program ona za- zarzą-określający

wych wprowadziły do swych jadłospisów również dania ba­rowe.Dążąc do polepszania ja­kości wydawanych potraw

Robi się jednak wiele, żeby jej funkcjonowanie usprawniać i przybliżyć do potrzeb społecz­nych. Może więc powiatowa „społemowska” gastronomia, która stanowi 1/6 krajowej sie ci tej branży poradzi sobie szybciej z trudnościami i usta­li' właściwy standard swych usług.
Kosztowne

ny organów handlowych. Cho dzi głównie o to, aby w miej­sce istniejącego niezbyt, este­tycznego kiosku z napojami i słodyczami, zorganizować no­woczesny pawilon gastrono­miczny, serwujący napoje chło dzące i mleczne oraz tanie po­trawy gastronomiczne, (bin)
P. O. Śrem. — Matka dziecka 

może żądać sądowego ustalenia 
ojcostwa do czasu osiągnięcia 
przez dziecko pełnoletności. Po 
tym terminie z żądaniem ustale-
nia ojcostwa przez sąd może ' 
stąpić samo dziecko. (1011)

J. A., pow. Środa. — Mąż 
może przyjąć nazwiska Pani, 
ma takiej prawnej możliwości

wy-

nie
Nie

(1100)
P. S. z N. — Ciężka kareta po­

dróżna nazywa się karoca; porwa 
nie panny i uwiezienie jej to „rap 
tus puellae”. (971)

K. z obornickiego. — Wystarczy 
zarejestrować i .opłacać abona­
ment za jeden radioodbiornik. 
Następne, znajdujące się w tym 
samym lokalu, jeśli należą do te­
go samego właściciela są wolne od 
opłat. (946)

Pracownicy PGR. — Zgodnie z 
Waszym układem zbiorowym pra 
cy w przypadku nocowania na 
miejscu delegowania; należy się 
za każdą dobę 18 zł diet. Z uwagi 
jednak na to, że przedsiębiorstwo
przygotowało wam pełne 
terowanie, ekwiwalent za 
nie przysługuje. (1011)

zakwa- 
noclegi

wieloletnie kierunki rozwoju mówi m. in., że głównym źró­dłem obrotów i zysków dla restauracji, barów i kawiarń ma być przede wszystkim pro dukcja kuchenna, przy równo­czesnym ograniczaniu wyszyn­ku alkoholu. Aktualnie zakła­dy bezalkoholowe stanowią ok. 60 proc, wszystkich pro­wadzonych przez „Społem”, a najskuteczniejsze z zaleceń, jakie przyjęto dla ogranicze­nia przyrostu lokali ze sprze­dażą wódki jest to, które mó­wi, że w pierwszej kolejności 
< mają być otwierane nowe lo­

kale bezalkoholowe. Jeśli na­
tomiast powstaje w jakiejś 
miejscowości restauracja z 
wódką, to równocześnie jeden 
z istniejących starych zakła­
dów muąj być przekształcony 
na jadłodajnię czy bar szyb­
kiej obsługi nastawiony tylko 
na wydawanie posiłków.Nie w pełni zadowalający jest — według oceny „Społem” — rozwój kuchennej „wytwór czości” zakładów gastrono­micznych; dla rozwoju tej pro dukcji podejmuje się stale no­we inicjatywy i tak np. loka­le, posiadające duże kuchnie i odpowiednio przystosowane za piecza, wytwarzają różne pół­fabrykaty kulinarne i gotowe dania dla małych punktów.Utworzono już 190 baz, w których koncentruje się pra­ca przy obieraniu warzyw itp. brudne czynności, co umożli-

niedbalstwo
Kościańskie Przedsiębior­

stwo Budownictwa Rolnego 
buduje w Wolsztynie przy ul. 
Przemysłowej siedzibę Rejo­
nowego Przedsiębiorstwa Me­
lioracyjnego. Każdy przecho­
dzień może zaobserwować do 
bre tempo robót budowla­
nych. Niestety — zauważa rów 
nież karygodne niedbalstwa. 
Np. do dwóch hal samochodo 
wych wmontowano niedawno 
16 masywnych wrót. Ktoś za­
pomniał o wywierceniu nad 
drzwiami dziur dla zamiesz­
czenia w nich zasuw. Rezul­
tat: niezamykane z tego powo 
du wrota przez kilka miesię­
cy targane były przez wiatr. 
Dziś wszystkie są zniszczone, 
mają powyrywane zawiasy i 
deski i oczywiście nie dają się

POŻEGNANIE POBOROWYCH

OBORNIKI — Odbyło słę tu O- 
statnio uroczyste spotkanie z po­
borowymi, odchodzącymi do woj­
ska i rezerwistami, wracającymi 
po odbyciu służby. Wzięli w nim
udział przedstawiciele miejsco-
wych władz oraz Powiatowego 
Sztabu Wojskowego. W czasie spot 
kania, które upłynęło w milej at­
mosferze, wiele mówiono o moż­
liwościach podnoszenia w wojsku 
wiedzy i doskonalenia umiejętno­
ści, o prawach i obowiązkach żoł­
nierza oraz jego codziennej pracy. 
Organizatorami spotkania były Za 
rządy Powiatowe ZMS i ZMW W 
Obornikach, (bop)

CIEKAWA WYSTAWA

już zamknąć. Będzie 
trzeba wymienić je na 
Strata niebagatelna: 
100 tysięcy złotych.

więc 
inne, 
około

Na placu budowy nie ma 
stróża. W nocy, gdy wiatr 
trzaskał drzwiami o ściany, 
zaniepokojeni pracownicy „Do 
zoru Mienia”, pełniący wartę 
w sąsiednich obiektach, pró­
bowali daremnie zastawiać 
wrota kamieniami i belkami. 
Kilkakrotnie również zgła­
szali konieczność umocowania 
zasuw i zabezpieczenia drzwi 
przed zniszczeniem. Nikt się, 
niestety, tymi uwagami nie 
przejmował. Karygodna opie­
szałość wobec marnotrawstwa 
dobra społecznego przyniosła 
poważne straty, których moż­
na by chyba uniknąć, (dan)

ROGOŹNO — Staraniem Klubu 
Fabrycznego Fabryki Maszyn Rol­
niczych „Rofama“ w Rogoźnie zor 
ganizowano w klubowej kawiarni 
wystawę grafiki artystów plasty­
ków — Stefanii i Feliksa Smiełow 
skich. Ekspozycja połączona jest 
ze sprzedażą. Wystawa cieszy się 
dużym zainteresowaniem, (bin)

NIEDZIELA CZYNÓW ZMW
Środa — Na apel zw zmw w 

Poznaniu, który ogłosił ub. nie­
dzielę „powszechną niedzielą czy-
nów społecznych' 1.133 czlon-
ków kół ZMW w powiecie średz- 
kim przepracowało łącznie 3.763 
godziny przy porządkowaniu par­
ków, w klubach 1 świetlicach. Pra 
cowano także przy zadrzewianiu 
terenów leśnych, remontach dróg 
lokalnych, zbieraniu kamieni na 
polach, budowie boisk sportowych, 
oczyszczaniu rowów. Udzielono po 
mocy dwom rolnikom w orce i 
zwózce materiału potrzebnego przy 
budowie stodoły, (rk)

nego; 21.30 „Radio-kabaret”; 22.30 
Przedstawiamy Nanę Mouskouri; 
23.10 Konc. życzeń od słuchaczy 
polonijnych dla rodzin w kraju; 
0.10 Program nocny z Rzeszowa.

WIADOMOŚCI: 6. 7. 8, 9. 12.05, 
16 . 20. 23 . 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II — Fala 407 m i 
UKF 69,74 MHz; 8 Moskwa z melo­
dia i Diosenka słuchaczom Dolskim; 
8.35 RadioDroblemy; 10 Wielkopol- 
ska Niedziela; 11.30 Magazyn lot­
niczy; 12.30 Poranek symf.; 13.30 
Podwieczorek przy mikrofonie; 15 
Radiowy teatr dla dzieci „Mur od­
wagi” słuch.; 15.30 Radiowy Ma­
gazyn Przebojów; 16.30 Konc. cho­
pinowski z nagrań J. Żaka: 17.05 
Warszawski Tygodnik Dźwięko­
wy; 17.30 Rewia piosenek — zapo­
wiada Ł. Kydryński; 18 Teatr PR 
— Studio Współczesne .Zamieć” 
słuch.; 18.45 Gra Zesp. Rozrywko­
wy; 19.15 Plebiscyt „Graiacei sza­
fy”; 19.45 Wojsko, strategia, obron 
ność: 20 Magazyn litera eko-mu- 
zvcznv nt.: .Snotkanie z Melpome­
na”: 21.30 Rytmy świata: 22.05 
Oeólnon. i DOzn. wiadom. sport.: 
22.35 Niedzielne spotkanie z mu­
zyka: 23.39 Jazz na dobranoc.

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.30, 7.30 
8.30, 12.05. 17. 19. 22. 23.50.

PROGRAM III UKF 66.62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20. 31. 41 
i 49 m; 8.15 Kawa do turecku —

mag.; 8.35 Niedzielne rytmy; 9 „Trę 
dowata” — ode. 2; 9.10 Waria­
cje na tematy Beatlesów; 9.35 O- 
ferty kolekcjonera — „Maja na­
ga”; 10 Ilustrowany Tygodnik Roz 
rywkowy; 11.25 Recital Alexisa 
Weissenberga; 12.35 Między „Bo­
bino” a „Olimpia”; 13 Walter and 
Connie — rozmówki ang.; 13.15 
4/4 — magazyn Andrzeja Stankie­
wicza; 14.05 Przeboje na start! 
14.20 peryskop — przegląd wyda­
rzeń tygodnia; 14.45 Tydzień w pio­
sence; 15.10 Pierwsze obroty — 
muzyczne premiery; 15.30 Krzyżów 
ka radiowa; 15.50 Zwierzenia pre­
zentera; 16.15 Sylwetka muzyka — 
W. Nahorny; 16.40 „Wywiady wio­
senne” — aud. poetycka: 17 Peroe- 
tuum mobile — magazyn; 17.30 
„Trędowata” — ode. 3; 17.40 Mi­
strzowie ludowego bluesa; 18 Po. 
gwarki u Szymona: 18.15 Polonia 
śpiewa; 18.35 Mój magnetofon; 19 
„Melo” — monodram Z. Chądzyń­
skiej; 19.30 Mini-max — czyli mini­
mum słów maksimum muzyki: 20 
Tango Notturno: 20.10 Utwory kon­
certowe Liszta: 20.35 600 sekund dla 
zespołu „Novi”; 20.45 Nowa nłyta 
Sergc Reggianiego: 21.05 „Długie 
lata” — opow. fantast.-nauko- 
we: 21.25 Melodie 7 autografem S. 
Mikulskiego; 21.50 Suita tygodnia 
— Ottorino Resnighi — Dawne 
tańce i arie na lutnię; 22.08 Gwiaz. 
da siedmiu wieczorów — Pattv 
Pravo; 22.20 Spotkania — niespo­

dzianka; 22.35 Tele-wspomnienią; 
23 Swoie ulubione wiersze recytu­
je R. Bacciarelli; 23.05 Muzyka no­
cą; 23.50 Na dobrai^c śpiewa 
Frank Sinatra.

WIADOMOŚCI: 6. 7.30, 8.30, 12.05, 
14. 18.30, 22.

' TELEWIZJA
SOBOTA: 9.55 — Dla szkół (kl. 

VIII) — Biologia — Nauka o czło 
wieku — Sprawy 15-latków — pro 
gram I; 10.25 — „Upadek Aleksan 
dra Wielkiego” — film fabularny 
prod. bułg. (od 16 1.); 11.55—12.25 
— Dla szkół (kl. VI) — Geografia 
— Morze, nasze morze; 12.45—13.15 
— Dla szkół (kl. VIII) — Geogra­
fia — Australia; 15.10 — TV Kurs 
Rolniczy: „Wykorzystanie pasz 
zielonych wiosna”; 15.45 — Infor­
macja dla służby rolnej; 15.55 — 
„Wycinanki”: 16.15 — „Z koszar 
i poligonów” (lok.); 1G.30 — Dzień 
nik: 16.40 — Dla młodych widzów: 
„Konkurs 5-ciu milionów”: 17.40 
— „Tele-ecbo”: 18.20 — „Wiosna 
w Szczecinie” — program rozryw 
kowy: 19.95 — Rozmowy o książ­
kach: 19.20 — Dobranoc i Moni­
tor: 20.20 — Teatr Rozrywki — 
Tirso de Molina: „Zielony Gil”. 
Tłumaczenie i adaptacja — Julian 
Tuwim. Reżyseria — E. Dziewoń­
ski. Wykonawcy: aktorzy scen 
warszawskich; 21.50 — Dziennik

i wiadomości sportowe; 22.15 — 
„Eurowizja 71” — Międzynarodo­
wy Festiwal Piosenki z Dublina.

NIEDZIELA: 8.05 — TV Kurs 
Rolniczy: „Wykorzystanie pasz zie 
lonych wiosną”; 8.40 — „Przypo­
minamy. radzimy”; 9 — Dla mło 
dych widzów — TV Klub Śmia­
łych oraz film „Bella i Sebas­
tian”; 10 — Dla dzieci: „Złote 
wrota” — program TV Słowac­
kiej; 11 — Transmisja łączona z 
meczów piłki nożnej o mistrzo­
stwo I ligi: „Gwardia” — „Wis­
ła” — w Warszawie, „Ruch” — 
„Polonia” w Katowicach. „Pogoń” 
— „Zagłębie” — w Szczecinie; 
13.35 — Dziennik; 13.50 — „Prze­
miany”; 14.20 — Dla dzieci: „Co 
to jest?” — zabawa - konkurs; 
15.20 — „Tele-uniwcrsjada” — wal 
cza zespoły Uniwersytetu im. Mi­
kołaja Konernika w Toruniu i 
Uniwersytetu Warszawskiego; 16.29 
— Z cyklu „Spotkania z muzy­
ka”: . Claude Debussy — kolorysta 
dźwiękowy”: 17 — ..Klub sześciu 
kontynentów” — „Świat zza kie­
rownicy”: 17.40 — PKF: 18 — „Za 
pr?s7amv na nół c-nrn/'"”; 19.°n 
— Dobranoc i Dziennik: 20 — „Na 
tronie sokoła” — fabularny film 
prod NRD: 21.55 — Magazyn
sportowy; 22.30 — Studio Współ­
czesne. Tadeusz Różewicz: „Wy­
szedł z domu”. Adaptacja i re­
żyseria — J. Jarocki. Wykonawcy 
— aktorzy scen katowickich.
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